
Spotkanie Edwarda Babiucha

ze zdobywcami olimpijskich medali
WARSZAWA (PAP). W Urzędzie Rady Ministrów odbyło

się 6 hm. spotkanie członka Biura Politycznego KC PZPR,
prezesa Rady Ministrów — EDWARDA BABIUCHA z grupą
polskich olimpijczyków, trenerami i działaczami sportowymi,
współtwórcami sukrfesow naszego kraju ednicsionych na za­
kończonych przed kilkoma dniami XXII Igrzyskach Olim­
pijskich — Moskwa 80.

W spotkaniu wzięli udział za­
stępca członka Biura Politycz­
nego, sekretarz KC PZPR —

Zdzisław Żandarowski oraz

kierownik Wydziału Organiza­
cji Społecznych. Sportu i. Tury­
styki KC PZPR — Ryszard
Bryk.

Meldunek o osiągnięciach pol­
skiej. ekipy olimpijskiej na mo­
skiewskich igrzyskach złożył w

czasie spotkania przewodniczą­
cy GKKF.iS prezes PKOŁ — Ma­
rian Renke, który poinformo­
wał że udziałem naszej liczącej
ponad 300 zawodniczek i zawod­
ników ekipy stało się zdobycie

243 punktów i 32 medali olim­
pijskich. Nasi sportowcy — po­
wiedział — wykazali ofiarność,
zaciętość w rywalizacji, wysoki
poziom podczas swych wystę­
pów na olimpijskich arenach.
Na szczególną uwagę zasługuje
młody wiek ekipy. Ponad 70

proc, jej uczestników — to de­
biutanci. Plon punktowy i me­
dalowy, choć nie satysfakcjonu­
je w pełni liczba złotych meda­
li — to wynik wytężonej, wielo­
letniej pracy przygotowa wcz-j,
żmudnych treningów, to rezul­
tat zaangażowaniu trenerów i

społecznych działaczy.

W toku spotkania rozwinęła
się bezpośrednia, przyjacielska
rozmowa. Sportowcy i trenerzy,
a także działacze dzielili się
swoimi wrażeniami z moskiew­
skich igrzysk olimpijskich pod­
kreślając m. tn. ich doskonalą
organizację, najwyższy poziom
sportowy i wspaniałą, niepow­
tarzalną atmosferę na wszyst­
kich sportowych arenach. Wy­
rażone zostało również serdecz­
ne podziękowanie naszych spor­
towców dla kibiców którzy —

w różnej formie, dopingiem bez­
pośrednio na obiektach olimpij­
skich, za pośrednictwem tele­
gramów. depesz i listów z ca­
łego kraju towarzyszyli im w

walce o olimpijskie medale.

Zdobywcom olimpijskich lau­
rów a za ich pośrednictwem ca­
łej ,ekipie która reprezentowała
polski sport na igrzyskach w

Moskwie podziękował i pogratu­
lował Edward Babiuch. Mamy
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Protokół o koordynacji planów
gospodarczych PRL i NRD

BERLIN (PAP). 6 bm w BrtTniie podpisano protokół o koor­
dynacji planów -gospodarczych , PRL i ŃRD na lata 1981—1985

Podpisy pod. dokumentem złozyli przewodniczący centralnych
organów planowania obu krajów: Tadeusz Wrzaszczyk, członek
Biura Politycznego KC PZPR i wicepremier PRL oraz Gerhard
Schuercr, zastępca członka Biura Politycznego KC' NSPJ, wice­
premier NRD

Dokonana w myśl uchwał PZPR i NSPJ dotyczących pogłę­
bienia wszechstronnej współpracy między PRL i NRD — koordy­
nacja planów stanowi ważny, krok w realizacji uzgodnionych

w maju 1977 r. „Głównych kierunków współpracy w wybra­
nych dziedzinach nauki, techniki i produkcji między PRL i NRD
w okresie po 1980 r

”

Podstawowe uzgodńienia dotyczące dalszego kształtowania
stosunków gospodarczych między obu krajami, zostały
podjęte podczas przyjacielskich spotkań roboczych I sekretarza
KC PZPR Edwarda Gierka i sekretarza generalnego KC NSPJ
Ericha Honeckera w maiu 1979 i w marcu 1980.

Opierając się na długoletnich porozumieniach przewidziano
dalszy rozwój współpracy do roku 1985.

Centralne organa planowania obu krajów uzgodniły na lata
1981—1985 wzajemno dostawy towarów i usług w wysokości
ponad 9 mld rubli.

W tym samym dniu wiceprezesa Tadeusza Wrzaszczyka przy­
jął premier NRD Willi Sloph.

Na Polu Mokotowskim w Warszawie coraz hardziej widoczny
staje się kompleks budynków Biblioteki Narodowej. N z: maj­
ster Marian Ruszczyk i opera or dźwigu Tadeusz Urbański

wykonują końcowe roboty przy budynku opracowywania
zbiorów. CAF — Ireneusz Radkiewicz

Główny Urząd Statystyczny
o wynikach I półrocza br.

(Omówienie)

WARSZAWA (PAP). Główny Urząd Staty­
styczny ogłosił dane o rozwoju społeczno-gospo­
darczym kraju i o wykonaniu Narodowego Planu

Społeczno-Gospodarczego w I półroczu br.

W omówieniu tego komunika­
tu wszystkie porównania odno­
szą się — chyba, że jest zazna­
czone inaczej — do I półrocza
ub roku. Należy przy tym pa­
miętać. że ze względu na ostrą
zimę I kwartał ub. roku był
nietypowy i obniżył wyniki 1

półrocza ub. r. Fakt ten trzeba
brać pod uwagę przy ocenie
wskaźników dynamiki.

W końcu czerwca 1980 r. lud­
ność Polski osiągnęła 35,6 min
osób i wzrosła w porównaniu ze

stanem w końcu 1979 r. o 0.5
proc. W miastach zamieszkuje
20.8 min osób, a na wsi 14.8 min.
Odsetek ludności miejskiej Wy­
nosi 58,4 proc.

Przeciętne zatrudnienie w go­
spodarce uspołecznionej wzrosło
w I półroczu 1980 r. do 11,966
tys., tj. o 0,3 proc. Wzrost za­
trudnienia nastąpił głównie w

działach: ochrona zdrowia i

opieka społeczna,. oświata i wy­
chowanie, gospodarka mieszka­
niowa. -

W I półroczu br. nadal utrzy­
mywała się znaczna przewaga
liczby wolnych miejsc pracy nad
liczbą osób poszukujących pracy.

Pieniężne przychody ludności
od jednostek gospodarki uspo­
łecznionej osiągnęły poziom
783.5 mld zł i były o 9,8 proc,
wyższe niż w ub. roku.

Począwszy. od stycznia br.
podwyższone zostały najniższe
płace. Przeciętna płaca miesięcz­
na nominalna netto w gospodar­
ce uspołecznionej w I półroczu
br. wzrosła o 9,9 proc.

Koszty utrzymania rodzin pra­
cowników zatrudnionych, w go­
spodarce uspołecznionej były w

I półroczu 1980 r. wyższe o ok.
6,3 proc.

Przeciętna liczba emerytur i
rent w I półroczu 1980 r. (bez
emerytur i rent dla rolników)
wyniosła 4057 tys. i wzrosła o

252 tys., tj. o 6.6 proc. W tym
samym czasie ogólna kwota wy­
płat świadczeń emerytalno-ren­
towych osiągnęła poziom 70.0
mld zł, była o 9.7 mld zł wyższa,
co oznacza wzrost o 16.2 proc.

Ogólna wartość świadczeń

emerytalno-rentowych dla rolni­
ków indywidualnych osiągnęła
w I półroczu br. 4,5 mld zł.

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Proponujemy;

a XIX-wieczn^cU wydawców...
Łza się w oku kręci kiedy

ogląda się stare plany Krakowa.
Przejrzyste, doskonale opraco­
wane graficznie, zawierające wy­
czerpujące informacje, które nie
tylko mogły zadowolić i zainte­
resować turystę odwiedzającego
Kraków, ale były również kopal­
nią fascynującej wiedzy o na­
szym mieście. Ba, wydawnictwa
te często opatrzone były literac­
kim wstępem mówiącym np. o

historii, dziejach, randze i zna­
czeniu Krakowa, jego kultury —

dziedzictwa narodowego, znaczą­
cego nie tylko dla Polaków ale i

całej ówczesnej Europy. Były też
w nich szczegółowe informacje o

zabytkach, muzeach, znanych'po­
staciach Krakowa, pomnikach,
bibliotekach, teatrach, zakładach

naukowych, klinikach, urzędach,
ogrodach, drogach, komunikacji,
ulicach, dzielnicach, pałacach
restauracjach (ich właściciele
zdradzali nawet na łamach
owych wydawnictw sekrety
swojej kuchni, przepisy kuli­
narne itd).

Kiedy to z początkiem wieku
XIX rozpoczęto odnowę wielu

zabytków, ukazał się specjalny

PROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIĘ!

plan miasta ze szczegółowym o-

pisem i wykazem remontowa­
nych kamienic i prac w nich

prowadzonych. Ze starych — na­
szym zdaniem, doskonałych •

wydań planów Krakowa wraz z

opisaniem zarysów dziejów
miasta, wymieńmy chociażby:
WALERIANA EMSKIEGO „Za­
rys dziejów Krakowa z planem
miasta" — Warszawa —Kra­
ków, nakładem Księgarni J.

Czarneckiego w Krakowie oraz

..Najnowszy plan Krakowa" z

roku 1920... „wraz z nowemi

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2) *
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Pokojowy apel Hiroszimv
Odezwa KC Socjalistycznej Partii Australii

TOKIO (PAP). W środę — w 35. rocznicę zrzucenia pierw­
szej bomby atomowej, w Parku Pokoju w Hiroszimie odbyła,
się z udziałem 18 tys. osób potężna manifestacja pokojowa.
Dokładnie o godz. 8.15, kiedy na liczące wówczas 265 tys.
mieszkańców' miasto spadla bomba atomowa, przekształca­
jąc je w radioaktywne gruzowisko, w 870-tysięczncj dziś

metropolii na minutę całkowicie zamarło życie. Przy dźwię­
kach dzwonów i syren uczczono pamięć ofiar tej masakry.
Według ocen ONZ sprzed trzech lat, bezpośrednio w chwili

wybuchu bomby i w następnych dniach wskutek skażenia
promieniotwórczego, w Hiroszimie zginęło ok. 140 tys. osób.
Dokładne ustalenie liczby ofiar tragedii nie będzie nigdy
możliwe. Zdaniem burmistrza Hiroszimy, kwitnącego dziś
miasta (10 pod względem wielkości w Japonii), bomba pozba­
wiła życia ok. 200 tys. osób.

Zabierając głos na uroczystości żałobnej burmistrz HirnJ

szimy Takoshi Araki wezwał do zwołania światowego „szczy­
tu” pokojowego z udziałem największych krajów, przestrze­
gając przed groźbą przerodzenia się każdego kryzysu w skali

regionalnej w wojnę jądrową.
*

LONDYN (PAP). W związku z dniem Hiroszimy KC So­
cjalistycznej Partii Australii wystąpił z odezwą do rodaków,
w’ której wzywa do czujności i zdecydowanych, wystąpień
przeciwko wyścigowa zbrojeń i groźbie jądrowej,

«

W Australii jest rozmieszczonych obecnie przeszło trzy­
dzieści wojskowych obiektów’ i baz USA — głosi opublikowa­
na w Sydney odezwa. Mimo io rząd Johna Malcolma Fr»-
sera proponuje Pentagonowi nowe bazy na zachodnim wy­
brzeżu dla okrętów amerykańskich wyposażonych w' broń ją­
drową oraz lądowiska dla bombowców USA. Polityka la
przekształca kontynent australijski w obiekt uderzenia ją­
drowego w wypadku wybuchu wojny.

83 ofiary trzęsienia ziemi w Nepalu
DELHI (PAP). Wciąż rośnie liczba śmiertelnych ofiar

trzęsienia ziemi w Nepalu, które w ubiegłym tygodniu na­
wiedziło zachodnie rejony tegó kraju. Według złożonej w

środę w Katmandu informacji dwóch dziennikarzy', którzy
wrócili z rejonów katastrofy, w wyniku trzęsienia ziemi zgi­
nęły co najmniej 83 osoby, a 700 zostało rannych, w tym 164
ciężko. Spośród 11 okręgów, w których wystąpiły’ wstrząsy
podziemne, najbardziej ucierpiały Darchula i Bliajang.

Rośnie liczba śmiertelnych ofiar

cyklonu „Allen”
HAMANA (PAP). Mcdlug ostatnich informacji z Kingston,

liczba śmiertelnych ofiar cyklonu „Allen” Wynosi już co naj­
mniej 25 osób, Szalejący wicher spowodował ogromne spu­
stoszenia na wyspach Haiti, St. Lucia, St. Yinccnt i Barba­
dos. Prędkość wiatru w porywach dochodzi do 275 km godz.
Szalejący* nad Karaibami cyklon „Allen” uważany jest za

najpotężniejszy z huraganów* w naszym stuleciu.

Woda ustąpiła
z dalszych 150 tys. ha

Ubywa
nieprzejezdnych dróg

WARSZAWA (PAP), Z go­
dziny na godzinę ustępuje
■woda z zalanych i podtopio-
nych użytków rolnych. Jest,
to wynik dość słonecznej i
na ogół bezdeszczowej aury
w* ostatnich dniach oraz róż­
norodnych przedsięwzięć po­
dejmowanych na wsi w celu
szybszego odprowadzenia
wody.

Jak informuje Główny
Komitet Przeciwpowodzio­
wy, od ostatniego poniedział­
ku powierzchnia zalanych i

podtopionych gruntów or­
nych, łąk i pastwisk zmala­
ła o dalsze ponad 150 tyś.
ha. Po unormowaniu się
sytuacji na rzekach odwo­
łany został ostatnio alarm
powodziowy w woj. włoc­
ławskim, gdzie jeszcze utrzy­
muje się pogotowie w celu
zapewnienia stałej. obserwa­
cji obwałowań osłabionych
przez falę powodziową prze­
mieszczającą się niedawno
środkową i dolna Wisłą.

*

WARSZAWA (PAP). Stop­
niowo usuwane są uszkodze­
nia dróg i mostów wywoła­
ne wylewami rzek i silnymi
opadami deszczu. Z każdym
dniem ubywa nieprzejezd­
nych tras. Obecnie zamk­
niętych jest dla ruchu 27
odcinków dróg państwowych,
i 88 lokalnych.

Najwięcej nieprzejezdnych'
szlaków jest na Pomorzu i

Kujawach. W tym regionie
zamkniętych jest 7 dróg pań­
stwowych. Na Rzeszowszą
czyżnie i w Krakowskiem
zamkniętych jest 10 dróg
państwowych.

Od dłuższego czasu zamk­
nięte sa. dwa odcinki dróg
międzynarodowych Z-U i
E-12,

HAWANA (PAP). Rządząca w Salwadorze junta cywilno-wojskowa przedłużyła ogłoszony
6 marca br. w całym kraju stan wyjątkowy, zawieszając na dalszych 30 dni podstawowe prawa
obywatelskie i gwarancje konstytucyjne.
Trwają walki między partyzantami i oddziałami wojsk rządowych. N/z: zamaskowany partyzant
na posterunku po dokonanej przez oddziały partyzanckie blokadzie dróg prowadzących do sto­
licy. CAF — Unita*

W Nowym Brzesku żniwa rozpoczęte

■ Kombajny przygotowane do pracy ■ Mechanicy
Hit spieszą z pomocą ■ Dzieci potrzebują opieki
Gmina . wybitnie rolnicza. 14

wsi, 2000 ha zbóż i 660 ha łąk.
Tytoń, ziemniaki, warzywa.
Kiedy tylko gleba obeschła, na

zagonach pojawili się pierwsi
żniwiarze. Najpierw ruszymy ko­
siarki — tam gdzie zboże zo­
stało powalone. Potem poszły w

ruch -snopowiązałki. Niezależnie
od SKR-owskich maszyn, rolnicy
posiadają 130 własnych ciągni­
ków. Większość dysponuje rów­
nież sprzętem żniwnymi.

Są i kosy. W tym roku Gmin­
na Spółdzielnia, zobowiązana
przez Sztab Żniwny, sprowadziła
ich wyjątkowo dużo. Gdyby
lało, starczy nie tylko dla wszys­
tkich rolników*, ale i członków
ich rodzin. Szkoda każdego kło­
sa, bo zboża tu wyjątkowe. Syp­

ną co najmniej 40 q z ha. Tylko
pszenicę miejscami poraziło.

W pole wyjechał już pierw­
szy kombajn. Od dziś, jeżeli de­
szcze nie przeszkodzą, wyruszy
6 „bizonów*”. Każdy kombajn
ma przepracować w czasie żniw
150 godzin. Zamówień jest zna­
cznie więcej. W tym rbku zadba­
no o to, żeby nie tracić zbyt
wiele czasu i paliwa .na odległe
przejazdy.

Z inicjatywy KG PZPR i GK
ZSL, które sprawy żniw oma­
wiały na swoim posiedzeniu kil­
ka tygodni wcześniej, opraco­
wano w każdej wsi dokładne
harmonogramy pracy tych ma­
szyn w oparciu o wcześniej ze­
brane zamówienia. W ich reali­

zacji współudział wezmą nie tyl­
ko pełnomocnicy SKR, ale także 1

sekretarze POP, prezesi kół
ZSL, sołtysi. W razie zwiększo­
nych opadów, na miejscu będzie
się podejmować odpowiednie
decyzje. Zatroszczono się tu
również o tych, którym pomoc
jest niezbędna — samotne ko­
biety i chorych. W miarę doj­
rzewania zbóż, maszyny* w jeż­
dżać będą na ich pola poza ko­
lejnością.

Nowrobrzeskie przedsiębiorstw*
dobrze przygotowały się do te­
gorocznych żniw. GS przystoso­
wała otwarcie sklepów de

przerw w pracach potowych.
Gastronomia myśli o zwiększo­
nej produkcji gorących posił­
ków/. Są dostateczne zapasy
napojów chłodzących. Magazyny
gotowe na przyjęcie pierwszych
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

^^TRYBUNA

pod drzwiami...
Kiedy wracam z pracy, widzę w moim bloku nr 38 na os.

Lotnisko-Południe leżącą pod drzwiami korespondencję. Oba­
wiam się wtedy, że zginął jakiś ważny list. Sąsiedzi twierdzą,
że listy istotnie często giną. Cóż dziwnego, wprowadziliśmy
s.ę jeszcze w marcu, a dotąd brak skrzynek pocztowych na

parterze. Listonosz wychodzi więc po schodach aż na 11 pię­
tro i wkłada listy w drzwi. Ciicialam kupić małą skrzynkę i
umocować ją tuż przy drzwiach, lecz nigdzie w sklepie touiej
nie znalazłam.

_

.

Zdarzyło się, żc otrzymałam list polecony od Spółdzielni
Mieszkaniowej „Czyzyny". mieszczącej się w pobliskim blo­
ku. Nie było mnie w domu, więc listonosz zostawił awizo w

drzwiach. Poszłam z nim do najbliższej poczty na os. Nie­
podległości, gdzie poinformowano mnie, ze list trzeba ode­
brać... w Urzędzie Pocztowym ni os. milowym po drugiej
stronie miasta. Straciłam ponad 2 godziny, bo na domiar złe­
go na tej poczcie czynne było tylko jedno okienko. f

Chyba już najwyższy czas, by zapewnić nam sprawną ko- (
respondencję, tym bardziej, że mieszkamy prawie w centrum

Nowej Huty.
K. M.

(Nazwisko i adres znane redakcji)

Na koniu do Berlina
(Inf. wł.) Już po raz trzeci pracownik Teatru

Ludowego w Nowej Hucie, Włodzimierz Brodec­
ki, wybiera się konno do Berlina. Tym razem

trasa jego samodzielnego rajdu konnego wiedzie
z Chełma przez Warszawę, Bydgoszcz, Szczecin
do Berlina, a ściślej do Spandau i z powrotem

(DOKOŃCZENIE NA STR 2)

Cenny zapis testamentowy
dla Wawelu

(Inf. wl.) Państwowe Zbiory Sztuki
na Wawelu wzbogacają się w ostat­
nich latach o wiele cennych darów.
Jest to dowód niezwykłej ofiarności
Polaków' ! cudzoziemców, kochających
nasz kraj.

Zmarły ostatnio w Warszawie zna­
ny kolekcjoner sztuki Leonard Mo-
kier, zapisał swą wolę w testamencie,
który mówi o ofiarowaniu przedmio­
tów sztuki. dla czołowego polskiego
muzeum -— sanktuarium sztuki naro­
dowej.

Od kilku- dni w stolicy przebywa
ekipa wawelska, która zgodnie z wo­

lą Zmarłego przejmuje piętnaście nie­
zwykle cennych zabytków. Stanowią
je meble z wieku XVII—XVIII. go­
beliny z wieku XVI—XVII oraz rzc-

żbjt greckie z II—III 'wieku naszej
ery.

Zabytki te zostaną włączone w za­
sób Państwowych Zbiorów Sztuki po
odpowiednim opracowaniu samej do­
kumentacji naukowej. Być może w

roku przyszłym zobaczymy przedmio­
ty, pochodzące z bardzo cennego zapi­
su testamentowego Leonarda Mokicza
— na wystawie. (J)

NAL dostarcza im szczególnie
radosnej zabaWy.

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

BRASILIA (PAP). Projektanci samolotów ba­
dają figurkę. która znaleziona została w muzeum

złota w Bogocie. Jest to przedmiot wyposażony
w skrzydła „Delta” i kilka innych elementów,
które sugerują, że mógł to być modej latający
przystosowany do prób w tunelu aerodynamicz­
nym. Przypuszcza się. że dawni mieszkańcy Ko­
lumbii mogli być pionierami lotnictwa, choć nie
ma dowodów, ze znali zasady ruchu w powie­
trzu. Jest to oczywiście jedna z wielu „denike-
nowskich” hipotez, które w święcie specjalistów
napotykają daleko idący sceptycyzm.

Jedną z propozycji, do któ­
rych wracamy- niemal co roku
jest „Wakacyjna Estrada”, k'tóra
zdaniem małych uczestników
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Z dalekopisu
POWSTAŁ PODZIEMNY

RZĄD BOLIWII

(a) Kandydat centrolewicy
na prezydent* Boliwii, Her-
tsan Siles Zuazo przekazał
dziennikarzom w La Paz
tekst oświadczenia, w któ­
rym informuje o objęciu
przez siebie stanowiska szefa

powstałego rządu podziem­
nego Boliwii. Siles Zuazo,
który zdobył największą li­
czbę głosów w ostatnich wy­
borach prezydenckich stwier­
dził, że posiada legalny man­
dat do sprawowania tego u-

rzędn i zapowiedział podję­
cie działania na rzecz jedno­
ści narodowej.

TERRORYŚCI HISZPAŃSCY

Madrycki dziennik prorzą-
flowy „Diario 18” opubliko­
wał 3 bm, na czołówce in­
formację, według której ter­
roryści z ultrałewicowej or­
ganizacji GRAPO („Antyfa­
szystowskie Grupy Rewolu­
cyjne im. Pierwszego Paź­
dziernika”) zagrozili śmier­
cią nowo wybranemu prze­
wodniczącemu MKO1, do­
tychczasowemu ambasado­
rowi Hiszpanii w Moskwie,
Juanowi Antonio Samara-
chowi.

Wobec pogróżek GRAPO
władze policyjne doradziły
przewodniczącemu MKOi

aby zrezygnował z publicz­
nych wystąpień. Jak twier­
dzi dziennik, po powrocie z

placówki spędzi on urlop pod
silną eskortą policji, * miej­
sce Jego pobytu nie zostanie
ujawnione.

POTĘPIENIE DECYZJI

KNESSETU

Z ostrym potępieniem de­
cyzji izraelskiego parlamen­
tu e ogłoszeniu Jerozolimy
„wieczną i niepodzielną sto­
licą Izraela” wystąpił znany
egipski działacz polityczny,
przywódca Postępowej Partii
Jedności Chaled Muliieddin.
Określił en decyzję Knessetn

jako wyzwanie rzucone

wszystkim arabskim naro­
dem. Zdaniem Muhieddina

pewsięcie tej uchwały jest
bezpośrednim rezultatem
tzw. pokojowej inicjatywy
prezydenta Sadata I separa­
tystycznego porozumienia
zawartego w Camp David.

OŚWIADCZENIE
PREZYDENTA CYFRU

Greey cypryjscy zaaprobo­
wali propozycję wznowienia

negocjacji między obu wspól­
notami Cypru na temat

przyszłości wyspy — oświad­
czył w środę w Nikozji pre­
zydent Republiki, Spiros Ki-

prianu. Tę pozytywną odpo­
wiedź udzielił specjalnemu

» wysłannikowi sekretarza ge­
neralnego ONZ, Hugonowi
Gohbiemu, reprezentujący
Greków cypryjskich na roz-

; mowach Jeorjo* Joanidis.

Znajdujące się w impasie od
czerwca 1979 r. negocjacje
zostaną podjęte w najbliższą
eobstę.

NOWY WYCZYN
NEOFASZYSTÓW W RFN

Neofaszyści wzmagają swą
działalność w RFN, korzy­
stając z pobłażliwości ze stro­
ny władz. W jednej ze szkół
w Rinteln (Dolna Saksonia)
zdemolowali oni antyhitle-
rnw ką wystawę. Zniszczono
m. in. wiele dokumentów,
dem-.skujących aktywizację
neohitleroweów w Niem­
czech Zachodnich. Kilka
esAh oglądających ekspozycję
zestr.lo rannych.

WYWIAD INDIRY GANDHI

Pr tnier Indii Indira Gand-
h! oświadczyła w wywiadzie
opublikowanym na łamach

francuskiego dziennika „Le
Figaro”, że obce mocarstwa

zawsze udzielały poparcia
separatystycznym tenden­
cjom niektórych narodowoś­
ci. zamieszkujących Indie

p.łnocno-zachodnie. Powie­
działa też, że oddziałom se-

p ratystów, działających w

♦s ch rejonach, skonfiskowa­
na znaczne ilości zagranicz­
nej broni. Na terytorium
i-, iązkowym Mizoram — do-
d la Indira Gandhi — dzia-
ł >ą osoby, które przeszły
p zeszkolenie w Chinach.

WMMBSaWBWSBRMBBeS
POGODA

KRAKOWSKIE BIURO
PROGNOZ IMGW INFOR­
MUJE: Polska jest w obsza-

■rze klina wyżowego.
PROGNOZA DLA POLSKI

POŁUDNIOWEJ: Zachmu­
rzenie umiarkowane i duże,
w nocy rozpogodzenia. Mo­
żliwe przelotne opady desz­
czu i burze. Temperatura
maksymalna w dzień od 20
co 24 st., w partiach szczyto­
wych Tatr 10 st. Minimalna
wnocyod12do15st., w

Tatrach 7 st.- Wiatr umiarko­
wany, okresami porywisty,
południowo-zachodni, przej­
ściowo południowy. W Ta­
trach dość silny i silny po­
rywisty, z kierunków zacho­
dnich, przejściowo południo­
wy.

ORIENTACYJNA PROG­
NOZA NA NASTĘPNĄ DO­
BĘ: Zachmurzenie umiarko­
wane i duże. miejscami prze­
lotne opady deszczu i burze.
Temperatura bez większych
zmian.

B1OMET INFORMUJE: Sy­
tuacja przeważnie korzy­
stna, tylko w rejonach lo­
kalnych burz przejściowe za­
kłócenia sprawności psycho-

yftzyczn-ej. Widzialność i wa­
runki d~ogowe dobre,

2,3,4,5,S
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Główny Urząd Statystyczny
o wynikach I półrocza br.

uspołecznionym budownic-

mieszkaniowym dla lud-

nierolniczej oddano do

wychowa-
w 1979 r.

ukończyło

St

i

s
tał
s

g

; (DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

;W
j twie
i ności
| użytku 52.8 tys. mieszkań o łącz-
> r.ej powierzchni użytkowej 2786
i tys. m kw. Roczne zadania
[ NPSG dotyczące powierzchni
; mieszkaniowej zrealizowano w I
| półroczu br. w 28.8 proc.

Opieka przedszkolną objęto w

1979 r. ok. 1180 tys. dzieci, tj. o

5 proc, więcej. Odsetek dzieci w

wieku 6 lat objętych
r.iem przedszkolnym
wynosił 97.8 proc.

Szkoły podstawowe
w roku szkolnym. 1979/80 ok. 517
tys uczniów. Licea ogólnokształ­
cące ukończyło ok. 119 tys. osób,
a szkoły zawodowe wszystkich
typów ok. 557 tys. osób.

Liczba absolwentów studiów
wyższych wyniosła ok. 51 tys.
Ponadto ok. 4,6 tys. absolwentów

ukończyło magisterskie studia
uzupełniające.

W końcu czerwca br. było za­
rejestrowanych 66.7 tys. lekarzy
oraz 18.0 tys. lekarzy dentystów.

Liczba łóżek w szpitalach ogól­
nych zwiększyła się o ok. 700
i wynosiła w końcu czerwca ok.
2W) tys. W przeliczeniu r.si 10

tys ludności liczba łóżek w szpi­
talach wynosiła 56.2.

W I półroczu 1380 r. wydano
2965 tytułów książek i broszur
o łącznym nakładzie 78,8 min

egz. Oznacza to wzrost nakła­
dów o 9,5 proc. Nakłady global­
ne gazet wyniosły 1.332 min egz.
a nakłady czasopism 408,7 min

egz. Nakłady gazet wzrosły o

4,2 proc., a nakłady czasopism
o 5,7 proc.

Liczba abonentów’ radiowych
wyniosła w końcu 1'półrocza br.
8594 tys. i była o 1 proc, więk­
sza, a liczba abonentów telewi­
zyjnych wyniosła 7828 tys.,
wzrastając o 2.7 proc.

Pieniężne przychody ludności,
pomniejszone o płatności obo-

(DOKOŃCZENIE ZE 8TR. 1)
ton ziarna. W tyrn miejscu
warto przypomnieć, że GS za­
pewnia bezpłatny transport ziar­
na tym wszystkim, którzy do­
starczą co najmniej trzy tony
jednorazowo.

Także stacja CPN dostosowa­
ła godziny pracy do aktualnych
potrzeb. Spółdzielnia produkcyj­
na w Majkowicach, posiadająca
własny kombajn, zobowiązała
się po zbiorach u siebie, wy­
jechać na pola indywidualnych
sąsiadów. Do współpracy zwer­
bowano również właścicieli pry­
watnych kombajnów.,

W pierwszym posiedzeniu
Sztabu Żniwnego uczestniczyli
również przedstawiciele Walco­
wni Blach z HiL —> zakładu
opiekuńczego w ramach ekip łą-

Bierzmy wzór

z XIX-wiecznych wydawców... ale nie w
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

dzielnicami z oznaczeniem zabu­
dowania, wykazem ulic i atrak­
cjami rozlicznemi", który opraco­
wał, rysował i -wydał ST. NIE­
WIADOMSKI — Kraków ui.

Zwierzyniecka 21. Wypada
więc westchnąć, bo dzisiaj planu
Krakowa nigdzie
czysz 1 nie kupisz! Dziwi nato­
miast fakt, że do tej. pory nie

nie uświad-

Pogrzeb ofiar faszystowskiego
zamachu terrorystycznego w Bolonii

Aresztowanie podejrzanego o podłożenie bomby

bombowego,
na dworcu

RZYM (PAP). 6 bm. po po­
łudniu w Bolonii odbył się po­
grzeb państwowy ofiar zbrod­
niczego zamachu

dokonanego' 2 bm.
kolejowym w tym mieście.

W oficjalnych uroczystościach
pogrzebowych, które odbyły się
w bolońskiej katedrze, uczest­
niczył prezydent Włoch, Sandro
Pertini, premier Francesco Cos-

siga, delegacje obu izb parla­
mentu, przywódcy partii polity­
cznych i delegacje wielu orga­
nizacji społecznych.

Jednakże tylko 8 trumien sta-,
ło w kościele; rodziny pozosta­
łych 70 ofiar faszystowskiego
zamachu odmówiły udziału w

pogrzebie oficjalnym. Ta decy­
zja jest odbiciem nastrojów kry­
tycyzmu i nieufności znacznej
części społeczeństwa włoskiego.

Po oficjalnych ceremoniach
na największym placu Bolonii

odbyła się uroczystość ku czci
ofiar.

Syndyk (burmistrz) Bolonii,
prof. Renato Zangheri, wybitni
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„ Wakacyjna
Estrada"

u(DOKOŃCZENIE ZE STR.

Aby impreza wypadła jak naj­
bardziej okazale, należy ją przy­
gotować siłami kilku zastępów
NAL — najlepiej z najbliższego
sąsiedztwa. Przystępując do
przygotowań trzeba na wspól­
nym spotkaniu ustalić termin i

miejsce „Wakacyjnej Estrady”
_ (podwórko, boisko, leśna polana,
S szkoła itp.) oraz przygotować
jS regulamin przeglądu zespołów,
£ solistów, teatrzyków lalkowych
§“* i innych, którzy w niej wystą­

pią. Organizatorzy muszą zadbać

1980 r. 736.2 mld zł

o68,1mldzł,tj.o

ludności na zakup
usług wyniosły 667.5

wyższe o 12,1

na ceny po-
t sprzedaży

wiązkowe (podatki i opłaty oraz

kredyty spłacone) wyniosły w I

półroczu
wzrastając
10,1 proc.

Wydatki
towarów i
mld zł, tzn. były
proc.

W przeliczeniu
równywalne wzrost

detalicznej wyniósł 5.0 proc., z

tego towarów nieżywnościowych
4,2 proc., a żywnościowych 5,9
proc.

Produkcja sprzedana przemy­
słu uspołecznionego — w cenach
zbytu z 1980 r. — wzrosła o 7,0
proc.

Wyższy od przeciętnego wzrost

produkcji sprzedanej osiągnięto
m. in. w przemysłach: maszyno­
wym, elektrotechnicznym i elek­
tronicznym, środków transpor­
tu. precyzyjnym, chemicznym,
materiałów budowlanych, szklar­
skim, ceramiki szlachetnej,
drzewnym, papierniczym, włó­
kienniczym, odzieżowym i skó­
rzanym.

Stosunkowo niskie było za­
awansowanie wykonania roczne­
go planu produkcji podstawo­
wych surowców, materiałów i

paliw, m. in. węgla brunatnego,
gazu- ziemnego, aluminium, oło­
wiu, cynku, nawozów azotowych,
tworzyw sztucznych, kauczuków

syntetycznych, wyrobów lakie­
rowych. elementów ściennych,
płyt pilśniowych i wiórowych.

Natomiast wysokie wyniki
osiągnięto m. in. w produkcji
miedzi elektrolitycznej, ciągni­
ków rolniczych, telewizorów,
pralek automatycznych, two­
rzyw sztucznych, leków i ma­
szyn do szycia.

W porównaniu z I półroczem
ub. roku nastąpiła poprawa sy­
tuacji energetycznej. Wyłączenia
prądu dla odbiorców zmniejszy­
ły się o 44,7 proc.

Sytuacja w rolnictwie kształ-

a Kombajny przygotowane do pracy ■ Mechanicy

czności miasta ze wsią. W kilka
dni potem nadeszła wiadomość,
że na czas żniw oddelegują do

Nowego Brzeska dwóch mecha­
ników, wyposażonych w cały
warsztat, którzy czuwać mają
nad sprawnością uspołecznione­
go i prywatnego sprzętu żniw­
nego. Dziś mechanicy objęli juz
nowe stanowiska.

Jak więc widać przygotowa­
nia dopięto niemal . na ostatni
guzik. Jak będzie z ich realiza­
cją — zobaczymy w trakcie na-

wydano specjalnego planu mia­
sta, który np. uwzględniałby od­
nowione bądź, odnawiane obec­
nie zabytkowe obiekty Krakowa
z propozycjami m. in. interesują­
cych tras ich zwiedzania dla tu­
rystów. Sądzimy, że jest to pro­
pozycja godna zainteresowania i

rozpatrzenia. A może warto, a

nawet trzeba brać przykład z

dziewiętnastowiecznych krakow­
skich wydawców? (gn)

rzeszy mieszkańców

delegacji przybyłych
kraju wezwał społe-

do solidarności i czuj-
walce z terrorem,

na faszystowskie
Bolonii

chwili
w Bo-
w ca-

działacz Włoskiej Partii Komu­
nistycznej, przemawiając w

czasie tego zebrania do półmi­
lionowej
miasta i
z całego
ezeństwo
ności w

wskazując
piętno popełnionej w

zbrodni.
Niemal dokładnie w

rozpoczęcia uroczystości
ionii, w czasie których
łych Włoszech nieczynne były
sklepy, instytucje usługowe i

turystyczne oraz transport miej­
ski, policja włoska powiadomiła
o aresztowaniu w Nicei znanego
terrorysty faszystowskiego, 22-
-letniego Marco Affatigato, któ­
ry podejrzany jest o udział w

podłożeniu bomby na dworcu w

Bolonii. Jeden z rannych roz­
poznał go na zdjęciu jako czło­
wieka, który wraz za wspólni­
kiem zostawił w poczekalni
dworcowej czarną torbę podróż­
ną, zawierającą ładunek wybu­
chowy.

również o odpowiedni repertuar
I scenariusz.

Impreza będzie'tym przyjem­
niejsza, gdy oprócz uczestników

zgromadzi w charakterze wi­
dzów i sympatyków — rówieśni­
ków, którzy w zastępach NAL
nie uczestniczą, rodziców, star­
sze rodzeństwo, dorosłych -przy­
jaciół. Tych, których szczególnie
chcecie widzieć w swoim gronie
— zaproście na specjalnych, sa­
modzielnie przygotowanych dru­
kach. Nie zapomnijcie również
o rozwieszeniu plakatów w

swojej wsi, osiedlu czy miastecz­
ku. Do obowiązków organizato­
rów należy ponadto przygoto­
wanie medali, dyplomów, pa­
miątkowych upominków dla

wa-tuje się pod wpływem złych
runków atmosferycznych. Wio­
senna wegetacja roślin upraw­
nych w br. rozpoczęła się z du­
żym opóźnieniem i była hamo­
wana przez chłody i okresowe

przymrozki przygruntowe oraz

brak opadów w maju. Częste i
obfite opady w późniejszym
okresie spowodowały z kolei

wystąpienie powodzi oraz znacz­
ne podtopienie użytków rolnych
w wielu województwach,

Według wstępnych danych spi­
su rolniczego z 1980 r„ nastąpił
spadek pogłowia bydła o 3,0
proc., w tym pogłowie krów

zmniejszyło się o 1,6 proc. Po­
głowie trzody chlewnej wzrosło

ogółem o 0,4 proc. Pogłowie
owiec w porównaniu z rokiem

poprzednim zmniejszyło się 0,5
proc.

Ogólna wartość (w cenąch bie­
żących) produktów rolnych sku­
pionych przez państwo od nie­
uspołecznionej gospodarki rolnej
była wyższa o ponad 4,0 proc.,
co wjąże się ze wzrostem skupu
niektórych produktów, jak
nież z podwyżką cen skupu
ka od lutego br.

Wartość dostaw sprzętu
niczego (bez samochodów rolni­
czych) była niższa o 0,8 proc, od

■wartości dostaw w II półroczu
1979 r.

Nakłady inwestycyjne w go­
spodarce uspołecznionej w I pół­
roczu br. wyniosły 225,6 mld zł,
co oznacza wykonanie rocznych
zadań NPSG w 41,7 proc.

NPSG
niżenie
nych w

r.iem w

żenie to

W I półroczu br. przekazano
do eksploatacji 6 zadań szczegól­
nie ważnych dla gospodarki na­
rodowej, * mianowicie: blok

energetyczny nr 2 w Elektrowni
„Połaniec”, zdolności produkcyj­
na dające 430 tys. ton blach

rów-
mle-

roi-

na 1980 r. zakładał oh-
nakładów inwestycyj-

porównaniu z wykona-
1979 r. o 8,3 proc. Zało-

było realizowane.

tężenia prac. Nie piszę szerzej ę
samych rolnikach, oni bowiem
najlepiej wiedzą, że to co pie­
lęgnują przez cały rok .muszą
potem zebrać. I o żniwach im

przypominać nie trzeba.
Dzieci, bawiące się przy dro­

dze, to nierzadki obrazek na

wsi, w lecie. Tak jest i na dro­
gach Nowego Brzeska, gdzie
ciekawość maluchów budzą żni­
wiarki i olbrzymie kombajny. O
wypadek nietrudno. Ale w tej
gminie w okresie żniw nie przy-.

Produkty mleczne są...

(Inf. wł.) Czytelnicy skarżą
się, że w sklepach krakowskich

brakuje mleka, kefiru, twarogu
i serów. Dlaczego? Z tym pyta­
niem zwróciłem się do przedsta­
wicieli Spółdzielni Mleczarskiej
i WSS. I oto, co odnotowałem w

odpowiedzi.
Mówi (z oburzeniem) wicepre­

zes Spółdzielni Mleczarskiej,
Władysław Wilczek:

— Kiedy ja pytam, jak prze­
ciętny śmiertelnik, dlaczego nie

ma, w sklepie, odpowiadają „nie
dowieźli”. Gdy przedstawiam się
jako upoważniony do kontrolo­
wania, stwierdzam, że dowieźli

tyle, ile zamówiono, ale kierow­
nicy zamawiają za mało. My
możemy zwiększyć dostawy mle­
ka o 60 tys. litrów dziennie.

Twarogu chudego nie powinno
zabraknąć w żadnym sklepie.
Kefiru możemy także wyprodu­
kować dowolną ilość, ale częścio­
wo w litrowych butelkach, bo
niniejszych brakuje. Sery twar­
de dostarczamy według zamó­
wień.

Odpowiada dyrektor Andrzej
Niemiro z WSS:

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

przez Wrocław do Krakowa. Jest
to ta sama trasa, jaką przebyli
„ostatni ułani Rzeczypospolitej”
czyli żołnierze Pierwszej Samo­
dzielnej Warszawskiej Brygady
Kawalerii, utworzonej w ramach
I Armii Wojska Polskiego w

ZSRR.

Brygada ta sformowana zo­
stała w Trościańcu w marcu

1944 roku. Przez Ukrainę do­
tarła ona do Chełma Lubelskie­
go. Ułani pełnili służbę garnizo­
nową przy PKWN, a swój pier­
wszy bój stoczyli na przyczółku
warecko-magnuszewskim. Wkro-

W

tych, którzy w „Wakacyjnej
Estradzie” spiszą się najlepiej.

I jeszcze jedna uwaga: impre­
za powinna przebiegać spraw­
nie, bez zbędnych przerw, trwać
maksimum do dwóch godzin, a

warunkiem wytworzenia pogod­
nego nastroju i miłej atmosfery

Zastęp ____ „____ __________ __

..... Ilość członków ................

- Hufiec . ........... . .... . ......... ..... ........ Chorągiew ...... ........ ...........

melduje o wykonaniu zadania ............. ....___ _

imię, nazwisko, dokładny adres zastępowego(ej)___

rocznie w walcowni blach gru­
bych w Hucie im. B. Bieruta w

Częstochowie, Wytwórnię Olefin
II w Mazowieckich Zakładach

Rafineryjnych i Petrochemicz-
njfcih w Płocku, elektrociepłow­
nię w Zakładach Azotowych we

Włocławku, kocioł nr 7 w elek­
trociepłowni Mazowieckich Za­
kładów Rafineryjnych i Petro­
chemicznych w Płocku, bazę
przeładunków kontenerowych na

nabrzeżu helskim w Gdyni. Nie

przekazano natomiast do użytku
szeregu innych zaplanowanych
inwestycji. Nadal utrzymuje się
stosunkowo wysoki stan zaan­
gażowania i zamrożenia nakła­
dów inwestycyjnych.

Żeglugą morską przewieziono
ponad 22.2 min ton ładunków,
notując wzrost o 25,4 proc. W
morskich portach handlowych
przeładowano 36.0 min ton ła­
dunków, notując wzrost o 17,0
-proc., zaawansowanie wykona­
nia rocznych zadań NPSG w

zakresie przeładunków wyniosło
51.7 proc.

W porównąniu z I półroczem
1979 r. ogólna wartość usług
łączności wzrosła o 9,5 proc. Licz­
ba abonentów telefonicznych w

dniu 30 czerwca 1980 r. wyniosła
ponad 1900.5 tys. i była o 49,0
tys. większa niż w końcu 1979 r.

Obroty towarowe handlu za­
granicznego (w cenach bieżą­
cych) w I półroczu br. wzrosły

z krajamio 15,6 proc., w tym
RWPG o 5,9 proc.

Wartość obrotów

kapitalistycznymi w
krajami
półroczu

z

I
br. wzrosła o 29,8 proc. Eksport
wzrósł o 38,8 proc., a import o

22,1 proc.

Eksport wyrobów przemysłu
elektromaszynowego (bez ekspor­
tu budownictwa) wzrósł o 17,0
proc., a udział tej grupy wyro­
bów w ogólnym eksporcie
wzrósł z 40,9 proc, w I półroczu
1979 r. do 41,6 proc, w I półro­
czu 1980 r.

W strukturze towarowej
portu nastąpił duży
udziału paliw oraz

rolnictwa, natomiast
udział wyrobów
elektromaszynowego,
gicznego, lekkiego, spożywczego.

lm-
wzrost

produktów
obniżył się
przemysłu

metalur-

gotowano innych atrakcji dla
maluchów.

Tylko z jednym nie potrafiono
się uporać — z opieką nad
dziećmi. Brak wykwalifikowa­
nych kadr 1 pomieszczeń na

zorganizowanie dziecińców. Nie­
bawem ruszą szkoły, a żniwa w

tym roku się wydłużą. Myślę
jednak, że i na to można by
znaleźć radę, gdyby do pomocy
włączyły się Koła Gospodyń
Wiejskich.

EDMUND PIEKARZ

sklepach
— Rzeczywiście nie powinno

brakować tych produktów. Ale
np. wczoraj dostawy poranni w

Nowej Hucie były opóźnione cd
2 do 4 godzin: Zdaje się, Spół­
dzielnia Mleczarska ma kłopoty
z transportem... Czy możecie po­
dać adresy sklepów, w których
brakuje?

Wczoraj nie mogłem. Telefony
były anonimowe, twierdzenia
dość ogólne. O godz. 15 prze­
mierzyłem trasę od Wielopola
po Bronowice. O tej porze prze­
cież znaczna część krakowian

kończy pracę. Wstępują do skle­
pów. I cóż się okazuje? W skle­
pach rzeczywiście brak jest pro­
duktów mleczarskich. Pierwsze
mleko i kefir, spotkałem już w

pobliżu Bronowie, w pozosta­
łych była albo śmietana, która
obecnie przypomina raczej lurę.
albo twaróg, rzadko sery twar­
de A więc racja jest po stronie

naszych czytelników. Pora na

wyjaśnienie sobie tych spraw
między dostawcą a handlem de­
talicznym!

(ep)

czyli też na Pragę. Później to­
czyli boje na Pomorzu, dokonu­
jąc zaślubin z morzem w Mrze­
żynie. Po przekroczeniu Odry
dotarli pod Berlin i po zmianie
kierunku spotkali się nad Łabą
z wojskiem amerykańskim.

W 1947 roku ułanów zdemobi­
lizowano, a podoficerowie i ofi­
cerowie trafili do innych służb.
Podoficerem w brygadzie był
właśnie ojciec Włodzimierza i
dziś on, dla uczczenia bojowych
zasług tej formacji, co pięć lat
odbywa rajd szlakiem od Cheł­
ma do Berlina. Obecny rajd jest
już trzecim konnym przemar­
szem historycznej trasy.

Na zdjęciu: Włodzimierz Bro­
decki przed wymarszem z Cheł­
ma do Berlina. (m-gi)

jest zainicjowanie wspólnej za­
bawy dla wszystkich, których
impreza zgromadzi.

■Bawcie się wesoło! I piszcie do
nas. Pod adresem: „Gazeta Połu­
dniowa”, ul. Wielopole 1, 31-072
Kraków, z dopiskiem na koper­
cie: NAL.
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Spotkanie Edwarda Babiacka

ze zdobywcami olimpijskich medali
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

świadomość tego — powiedział
— że za każdym sportowym
sukcesem kryje się żmudna,
ofiarna praca zawodników, tre­
nerów i działaczy, psychiczne
emocje i napięcia w chwilach
startu. Każdy z Was — stwier­
dził premier zwracając się do
olimpijczyków — ma powody do
wielkiej satysfakcji. Zdobyliście
sympatię milionów kibiców w

kraju i na całym świecie. Specy­
fiką. sportowych zmagań, zwła­
szcza na imprezach najwyższej
olimpijskiej rangi jest, to że nie

mogą spełnić się do końca wszy-
stkie aspiracje, nadzieje i marze­
nia, których, szczytem jest dla
sportowca miejsce na najwyż­
szym podium, złoty olimpijski
medal. Cała Polska — zaakcen­
tował E. Babiuch — była w ciągu
tych olimpijskich dni sercem i
duszą razem z Wami, przeżywa­
jąc wspólnie zwycięstwa i nie­
powodzenia.

E. Babiuch zwrócił także uwa­
gę na społeczny aspekt sportu,
na rolę jaką ruch sportowy i

olimpijski odgrywa w zacieśnia­
niu przyjaźni i współpracy mię­
dzynarodowej, zaakcentował iż
te siły które chciały osłabić ran­
gę moskie-wskiej olimpiady po­
niosły całkowitą porażkę. Pre­
mier podkreślił, że tak jak do.

Trener Czesław taksa:

Judocy poniżej oczekiwań
— Jak eeeniasz występy na-

zzych ju doków w Moskwie? —

pytam szkoleniowca Wisły
CZESŁAWA ŁAKSĘ, który po­
magał trenerowi kadry Walde­
marowi Sikorskiemu w przygo­
towaniach naszych reprezen­
tantów i obserwował olimpij­
ski turniej.

— Brązowy medal Janusza

Pawłowskiego to bez wątpienia
duży sukces tego zawodnika i

polskiego judo. Jest to trzeci
medal olimpijski zdobyty przez
Polaków w tej dyscyplinie
sportu. W Monachium Zajkow-
ski był drugi, a w Montealu Tałaj
zajął trzecie miejsce. Dobrze spi­
sał się w Moskwie także Edward
Alkśnin, zajmując piąte miej­
sce w swej kategorii Wagowej.
Nie wypadliśmy więc gorzej
niż w Montrealu.

—• Ale w Moskwie nie star­
towali świetni Japończycy, tak­
że zawodnicy Korei Płd. Na­

Mistrzostwa

młodych szachistek

W Krakowie odbyły się sza­
chowe mistrzostwa Polski mło-
dziczek. Startowało 68 zawodni­
czek. Tytuł mistrzyni Polski

zdobyła Jolanta Rojek (Start
Włocławek) 9,5 pkt., następne
miejsce zajęły: 2. B. Graczyk
(Górnik 09 Mysłowice), 3. M.
SzulniS (Budowlani Koszalin), 4.
L. Leszner (Anilana Łódź) po 8

pkt. Reprezentantka Krakowa
L. Winnik (KKSz Hutnik) zaję­
ła 14 miejsce gromadząc 7 pkt.

Ę) W Braunlage rozgrywano
mecz hokeja na lodzie o Puchar
Wurmberga, w którym repre­
zentacja Polski spotkała się z

zespołem RFN EV Landshut. Po

pierwszej tercji, wygranej przez
polskich hokeistów 1:0, mecz

musiano przerwać z powodu...
mgły.

Express Lotek

12, 27, 28, 36, 41.

Mały Lotek

Ilos.3,7.11,12,17.
II los. 11, 12, 20. 24. 31.

Końcówka banderoli: 9900.

Uratowane szałasy
na Hali Kopieniec

(Inf. wł.) Na południowo-
wschodnich skłonacii Kopień-
ea Wielkiego, skąd roztacza

się wspaniały widok na ta­
trzańskie wierchy, okalające
Dolinę Stawów Gąsienico­
wych — rozciąga się Hala Ko­
pieniec, na której jeszcze po
wojnie istniała pasterska wieś
letnia górali. Po usunięciu
owiec z Tatr, szałasy, koliby,
szopy, i strągi marniały lata­
mi pod Kopieńcem. I pewnie
podzieliłyby los wielu innych
szałasów — spalonych lub zni­
szczonych — gdyby nie usilne

zabiegi Muzeum Tatrzańskiego i
ludzi rozumiejących podstawo­
wą prawdę, tę mianowicie, że
nie wolno oddzielać wartości

przyrodniczych Tatr od ich pej­
zażu kulturowego, jakim było
osadnictwo pasterskie na pola­
nach tatrzańskich.

Dzięki umowie o współpracy
zawartej w 1978 r. pomiędzy
dyrekcjami TPN i Muzeum

Tatrzańskiego —» ekipa remon­
towa Muzeum przystąpiła do
ratowania tatrzańskiej archi­
tektury pasterskiej. Wiele sza­
łasów zabezpieczono przed zni­
szczeniem, inne już odremonto­

tej pory również 1 w przyszłoś­
ci sprawy rozwoju sportu i kul­
tury fizycznej będą mimo złożo­
nych, trudniejszych warunków
naszego 'rozwoju — przedmiotem
uwagi i troski ze strony pań­
stwa.

Pamiątką wspólnego spotkania
jest wręczona Edwardowi Babiu-
chowi od ekipy olimpijskiej
maskotka XXII igrzysk „Misz-
ka”.

O

W Akademii Wychowania Fi­
zycznego na Bielanach odbyło
się spotkanie z olimpijczykami,
a także z ich trenerami oraz

działaczami sportowymi.
W spotkaniu wzięli udział:

zastępca członka Biura Poli­
tycznego KC PZPR, sekretarz
KC — Zdzisław Zandarowski
oraz kierownik Wydziału Orga­
nizacji Społecznych, Sportu i

Turystyki KC PZPR — Ryszard
Bryk.

Zdzisław Żandarowski podzię­
kował olimpijczykom za ich
ambitną walkę na arenach olim­
pijskich.

Głównym akcentem spotkania
było wręczenie odznaczeń pań­
stwowych przyznanych sportow­
com i trenerom uchwałą Rady
Państwa.

szym celem było zdobycie
dwóch medali...

— Chociaż zabrakło Japoń­
czyków, to jednak poziom tur­
nieju był bardzo wysoki.
Wszyscy byli znakomicie przy­
gotowani. Nie usprawiedliwia
to oczywiście polskich judoków,
którzy wypadli poniżej oczeki­
wań. Liczyliśmy na więcej, to

prawda, Niestety, nie udało się
nam wywalczyć dwóch medali.
Wydaje mi się, że Polacy by­
li bardzo dobrze przygotowani
do turnieju pod względem kon­
dycyjnym, wytrzymałościowym.
Inna sprawa, czy wysłaliśmy do

Moskwy najlepszy, najsilniej­
szy skład. Ale to jest sprawa
trenera kadry narodowej.

— Kto zawiódł w polskiej re­
prezentacji?

— Znacznie lepiej powinni
spisać się Donat i Brawata. Nie
mieli zbyt groźnych rywali, a

Rajd

„Szadkowszczaków”

W dniach 30 i 31 sierpnia Ra­
da Zakładowa oraz Koło PTTK

przy ZBMiA im. St. Szadkow­
skiego organizują rajd tury­
styczny „Szadkowszczaków” w

Krakowie i Zawoi. Mogą w

nim wziąć udział 6-osobowe
drużyny zgłoszone przez zakła­
dy pracy, rady zakładowe, koła
PTTK i organizacje społeczne.
Uczestnicy spotkają się 30 bm.
w Krakowie u „Szadkowskie­
go” 1 po zwiedzeniu Muzeum

W kilku wierszach

0 Wojciech Fibak zakwalifi­
kował się do drugiej rundy roz­
grywanych w Indianapolis o-

twartych mistrzostw USA. Po­
lak, rozstawiony z nr 6 pokonał
w I rundzie Amerykanina Van

Winitsky’eg<5 7:5, 4:6, 6:1. Roz­
stawiony z nr 1 Amerykanin
Gene Mayer potrzebował tylko
48 minut, aby zwyciężyć swego
rodaka Leifa Shirasa 6:1, 6:0.

@ Piłkarze Stali Mielec roze­
grali towarzyskie spotkanie z

beniaminkiem II ligi Błękitny­
mi Kielce. Podobnie jak nieda­
wno w Radomiu stalowcy rów­
nież na swoim boisku wypadli
słabo, zaledwie remisując 2:2
(1:1).

Jutro o godz, 21.25

wano. Właśnie na Hali Kopie­
niec zakończono niedawno re­
mont konserwatorski 13 szała­
sów. które wpisane w rejestr
zabytków budownictwa ludo­
wego stanowić będą Zespół
Skansenowy Architektury Pa­
sterskiej. Kolejny taki zespół
zostanie niebawem odremonto­
wany na polanie Chochołow­
skiej.

Może kiedyś dla ożywienia
pasterskich skansenów w Ta­
trach — co byłoby ze wszech
miar rozsądnym, tradycją kul­
turową uzasadnionym zabie­
giem — wpuści się na halę
niewielkie kierdele owiec, pod­
nosząc tatrzańskie piękno i je­
dnocześnie ratując tym sposo­
bem łąki od zachwaszczenia i

przekształceń w strukturze flo-

rystycznej?
Tymczasem cieszmy się wido­

kiem uratowanych szałasów

pod Kopieńcem, których remon­
tem kierował przedni znawca

budownictwa ludowego na Pod­
halu, mgr inż. Władysłąw Ta­
tar.

8. MACIEJEWSKI

w H programie TV

Godzina

z Tadeuszem Kantorem
W ramach „Lata w dwójce"

krakowska Redakcja Publicy­
styki Kulturalnej TV przygoto­
wała dla miłośników sztuki

awangardowej łakomy kąsek. W

piątek, 8 sierpnia, o godz. 21.25
w II programie ogólnopolskim
dwa programy Krzysztofa Mik­
laszewskiego ukażą dwą etapy
pracy wybitnegp malarza TA­
DEUSZA KANTORA w krakow­
skim teatrze ,,Cricot — 2”.

Film dokumentalny z serii
„Anatomia spektaklu”, rejestra­
cja pracy wybitnego reżysera
na-d spektaklem J,Nadobnisie i

koczkodany” oglądali już tele­
widzowie francuscy i angielscy,
uczestnicy teatralnych festiwa­
li w Shiraz, Paryżu, Caracas 1

Edynburgu.. Film, powstały w

1973 r., ilustrujący Kantorowski
okres „teatru niemożliwego” zo­
baczą po-lscy telewidzowie po
raz pierwszy , podobnie jak i

fragmenty drugiej wersji uzna­
nego za najwybitniejszą premie­
rę światową 1976 r. seansu dra­
matycznego Kantora „Umarła
klasa”„

Krzyż Oficerski Orderu Od­
rodzenia Polski przyznany zo­
stał Norbertowi Ozimkowi.

Krzyże Kawalerskie Orderu
Odrodzenia Polski otrzymali:
Jan Franciszek Kowalczyk,
Władysław Kozakiewicz, Lech

Koziejowski, Andrzej Krzesiń-
ski, Bronisław Malinowski, Eu­
geniusz Najmark, Stanisław

Paszczyk, Zbigniew Rusin,
Jerzy Rybicki, Ryszard Szcze­
pański, Ryszard Szewczyk, Ta­
deusz Ślusarski, Ryszard Toma­
szewski, Augustyn Wąsowski i

Jacek Wszoła.

Złote Krzyże Zasługi otrzy­
mało — 9, Srebrne Krzyże Za­
sługi — 29, a Brązowe Krzyż*
Zasługi — 19 osób. W imieniu

odznaczonych podziękował mistr*

olimpijski w biegu na 3000 m

z przeszkodami — Bronisław
Malinowski.

O

W ezasie spotkania mistrzowie!

i wicemistrzowie olimpijscy od­
znaczeni zostali złotymi medala-

mi „Za wybitne osiągnięcia
sportowe”, przyznane im prze*
GKKFiS. 22 zawodniczek 1 z*,
wodników otrzymało medal<

srebrne.

mimo to bardzo »zybhe edps*
dli z turnieju.

— Jak spisał się jedyny re­
prezentant Krakowa — Dm
riusz Nowakowski z Wisły?

— Losował pechow’o. W pier­
wszej walce trafił na mistrza
świata Chubuluri (ZSRR) i

przegrał. Następnie w repasa-
żach walczył z silnym Rumu­
nem Radu. Doznał kontuzji i

przegrał. Nowakowski nu

bark w gipsie i nie wystartuj*
w mistrzostwach Polski, która
rozegrane zostaną w dniach
15—17 sierpnia w Bytomiu,

— Którzy zawodnicy dominM
wali w turnieju?

— Zawodnicy Związku Ra­
dzieckiego, NRD, Francji. Du­
żą niespodziankę sprawili Ku-

bańczycy i Mongolczycy, wal­
czyli bardzo dobrze i w klasy­
fikacji punktowej zajęli czoło­
we miejsca.

T. G.

Pamięci Narodowej i Tradycji
Ruchu Robotniczego udadzą się
do Zawoi, gdzie następnego
dnia wyruszą na 3 trasy rajdo­
we, wszystkie ze startem w

Zawoi-Widłach. Opłata za u-

dział wynosi 70 zł, a organiza­
torzy zapewniają m. in. posi­
łek, pole namiotowe, przejazd
z Krakowa do Zawoi i z po­
wrotem, dyplomy i okoliczno­
ściowe plakietki itp. Termin
zgłoszeń upływa 15 bm. Bliż­
szych informacji udziela Rada
Zakładowa przy ZBMiA w Kra­
kowie, ul. Grzegórzecka 71, te­
lefon 176-53. (zg)

K Na czele tenisowych roz­
grywek o Grand Prix znajduj*
się Amerykanin John McEnro*
— 1401 pkt. przed swym roda­
kiem Jimmy . Connorsem 1386 i
Szwedem Bjoernem Borgiem
1225 pkt. Wojciech Fibak jest
poza czołową dziesiątką.

9 Podczas mityngu lekkoatle­
tycznego w Rzymie niezbyt u-

dał się start mistrzowi olimpij­
skiemu i rekordziście świata w

skoku o tyczce, Władysławowi
Kozakiewiczowi. Musiał uznać

wyższość b. rekordzisty świata,
Francuza Thierry Vignerona.
Polak uzyskał 5,50, zaś Fran­
cuz zaliczył wysokość 5,70. Skok
wzwyż kobiet wygrała Simeoni
(Włochy) 198 cm, Kielan była
druga 191 cm.
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Coraz żywsza penetracja
bałtyckiego dna

GDAŃSK (PAP). Ożywia się
w Polsce penetracja dna mor­
skiego z myślą o pozyskaniu
znajdujących się na nim i pod
nim surowców mineralnych.
Rozpoczęła właśnie pracę na

Bałtyku pierwsza platforma
wiertnicza należąca do „Petro-
balticu” wspólnego przedsię­
biorstwa 3 krajów socjalistycz­
nych — Polski, ZSRR i NRD.

Oprócz penetracji głębszych
warstw poddennych, od kilkuna­
stu lat trwają systematycznie
badania osadów dennych, w

których również mogą występo­
wać i — jak się okazuje — wy­
stępują surowce, jakkolwiek in­
nego rodzaju. Rezultatem prac
prowadzonych przez oddział
geologii morza Instytutu Geolo­
gicznego w Sopocie stało się

opracowanie mapy osadów den­
nych polskiej strefy Bałtyku.
Zlokalizowano na niej m. in. bo­
gate pokłady kruszywai budowla­
nego. W rejonie Ławicy Słup­
skiej kruszywo to jest już.
eksploafowane i od 2 lat służy
budownictwu gdańskiemu.1
Stwierdzono także obfite wystę­
powanie piasków szklarskich i
formierskich nadających się do

eksploatacji. Występują tam

również, minerały ciężkie: cyr­
kon i ilmenit oraz konkrecje,
czyli bardzo wysoko procentowe
bryły rudy manganowej.

Interesujące wyniki przynio­
sło wstępne rozpoznanie złóż
bursztynu, ale ewentualne pod­
jęcie jego wydobycia wymaga
dokładniejszych badań i przygo­
towań technicznych.

USA. Bezrobocie w stanie Michigan wynosi 14 procent — jest to najwyższy wskaźnik w kraju.
Na zdjęciu: kolejka w urzędzie zatrudnienia w Detroit. Fot. CAF — UPI

Usługi pod psem

Mimo opóźnionych żniw

jest szansa siewu poplonów
W poszukiwaniu
źródeł choroby

Namnożyło się ostatnio listów ze skar­
gami na usługi radio-telewizyjne, może
w związku z Olimpiadą, bo przecież okres
wakacyjny nie sprzyja specjalnie oglą­
daniu telewizji. Uważny czytelnik tej ru­
bryki dostrzegł, że niemal co tydzień za­
mieszczałem list z żalami na jakość na­
praw. Ale doświadczenie jednej z czytel­
niczek świadczy dobitnie, że usługi te ze­
szły na psy.

Pani W. mieszka przy ul. Filareckiej w

Krakowie, ma w domu telewizor koloro­
wy i czarno-biały. Zepsuły się obydwa a-

paraty. Najpierw zakład WPHW przy ul.
Jaremy napiawiai kolorowy. Pierwsza wi­
zyta machanika kosztowała 500 zł (wy­
mieniono lampę), w tym 50 zł za dojazd.
Po tygodniu aparat ponownie odmówił po­
słuszeństwu. Pracownik punktu, który
znów przyjechał na koszt klientki, zade­
cydował, że niesprawny jest kineskop i że
trzeba go b. dzie wymienić. Oględziny po­
chłonęły 150 zł. Mechanik z domu klientki
udał się do mieszkania na następną ulicę,
i tam policzył sobie również 50 zł za do­
jazd.

Telewizor czarno-biały naprawiał punkt
WPHW pizy ul. Salwatorskiej — trzy ra­
zy w ciągu miesiąca. W trakcie pisania
tej publikacji otrzymałem telefon, że apa­
rat zepsuł się po raz czwarty.

Ostatnio krakowskie sklepy z częściami ra-

diowotelewizyjnymi wycofały z detalicznej
sprzedaży niektóre typy lamp, gdyż ludzie
sami reperowali sprzęt. Nie mieli po pro­
stu zaufania do coiaz gorzej pracujących
zakładów usługowych. WPHW jest obec­
nie niemal monopolistą, nie zależy mu na

opinii klienta i za mało dba o jakość
usług. Kiier.t, który nie kupi części i tak
trafi do punktu naprawczego.

' Na nasze notatki otrzymujemy z kra­
kowskiego i tarnowskiego WPHW (z no­
wosądeckiego nie mamy krytycznych u-

wag) odpowiedzi na konkretne przypadki.
Sądzę jednak, że należałoby się generalnie
zastanowić nad zmianami organizacyjny­
mi, które pozwolą opanować sytuację. O-

czekujemy z WPHW wyczerpujących wy­
jaśnień.

Mówi doc. S. JELINOWSKI i IUNG w Puławach

WARSZAWA (PAP). Rozpo­
częły- się żniwa. Równocześnie
ze zbiorem zbóż w rolnictwie

przeprowadzać się będzie inne
prace związane m. in. z groma­
dzeniem pasz. Sprawne ich prze­
prowadzenie ma w tym roku

szczególne znaczenie dla dalsze­
go rozwoju hodowli. Przez naj­
bliższe tygodnie trzeba bowiem

maksymalnie wykorzystać każdą
szansę na złagodzenie niedobo­
rowi jakie w bilansach paszo­
wych spowodowała niesprzyja­
jąca aura, która obniżyła zbiory
poplonów ozimych oraz unie­
możliwiła sprzątnięcie siana z

wielu łąk. O istniejących w tym
roku możliwościach na powięk­
szenie zasobów pasz przez upra­
wę poplonów mówi doc. Stefan
Jelinowski z Instytutu Uprawy
Nawożenia i Gleboznawstwa w

Puławach w. rozmowie z dzien­
nikarzem PAP.

Dotychczas nie udało się ze­
brać planowanych ilości siana
Oraz innych sprzątanych już
pasz — stwierdził S. Jelinowski
— niższe od zakładanych będą
też w wielu gospodarstwach
plony kukurydzy i buraków do­
starczających cennej karmy-
Stąd też konieczne jest powsze­

chne wykorzystanie szansy, jaką
dla poprawy trudnej tegorocz­
nej sytuacji paszowej stanowi
uprawa poplonów. Pola po ze­

branych już roślinach oraz te. z

których sprzątać się będz,ie plo­
ny w najbliższych "dniach, prze­
znaczone zostaną w pierwszej
kolejności pod rzepak i inne

rośliny ozime uprawiane wcze­
śnie w plonie głównym. Na po­
zostałej części ściernisk m. in.

po'życie, którego koszenie już
rozpoczęto, można i trzeba siać
poplony ścierniskowe. Uzyska
się dzięki temu dodatkowe ilości
tanich pasz w okresie jesien­
nym. O udaniu się poplonu
ścierniskowego decyduje termin
siewu. W br. przy opóźnionych
znacznie żniwach ryzyko z tym
związane jest odpowiednio więk­
sze, należy je jednak podjąć
Przemawiają za tym potrzeby
paszowe i małe nakłady zwią­
zane w zasadzie tylko z zaku­
pem nasion i nawożeniem. Ko­
szty przygotowania gleby są bo­
wiem częścią nakładów7, które t

tak poniósłby rolnik na podo-
rywki i inne zabiegi. Warto

przy tym dodać, że w br. mimo
trudności i spiętrzenia pracy,
prace pożniwne muszą być
starannie wykonane.

Przesunięty termin żniw ogra­
nicza możliwość siania w7 poplo-
nach ścierniskowych wartościo­
wych roślin strączkowych. Na

poplony ścierniskowe można
więc w br. wykorzystać przede
wszystkim rzepak, perko, rzod­

kiew oleistą, kapustę pastewną,
gorczycę faselię, a w

dłuższym okresie
również słonecznik,
gorczycę i faselię

rejonacn o

wegetacji
Rzodkiew

wysiewać
można do 15 sierpnia, a rzepak
i perko nawet do 20 bm.

Maksymalnie rolnicy powinni
— powiedział S. Jelinowski —

rozszerzyć w br. także areał
uprawy poplonów ozimych, któ­
re zapewnią zielonkę wczesną
wiosną przyszłego roku. Skróci
to okres żywienia zimowego
zwierząt, gdyż wysiewane w po-
plonach ozimych rośliny ruszają
wczesną wiósną i dostarczają
nowej paszy zwykle w ostatniej
dekadzie kwietnia, a więc na ok.
2 tygodnie przed rozpoczęciom
wypasu bydła. Na ten cel na­
leży uprawiać rzepak ozimy,
perko oraz żyto z wyką bądź
tzw. życicę wielokwiatową, - Po­
plony ozime wymagają wczesne­
go siewu, najpóźniej w drugiej
połowie sierpnia.

Szansę na uzyskanie dobrych
zbiorów roślin poplonowyeh,
nawet przy opóźnionych tegoro­
cznych żniwach, stwarza wilgot­

na gleba. Rzecz jednak w tym,
aby możliwości te w pełni wy­
korzystać przez niezwłoczne wy­
siewanie poplonów po zbiorze
zbóż.

Rozmawiał
ANDRZEJ KASPEROWICZ

WARSZAWA (PAP). Na

pytanie — nad czym, pracu­
ją: — odpowiedzieli dzienni­
karzom PAP:

KONSTANTY MACKIE­
WICZ: Kontynuuję cykl „Tu
byli ludzie” z którego więk­
szość prac znajduje się dziś
w muzeach różnych miast.
Właśnie skończyłem, dzie­
więtnasty obraz z tego cy­
klu, marzy mi się wydanie
albumu tych obrazów. Malu­
ję też pejzaże i kwiaty W

mojej pracowni — galerii
mam obecnie około 65 '

prac
z różnych okresów twórczoś­
ci.

Na warsztacie

twórców
KAZIMIERZ SIKORSKI —

Opracowuję korektę party­
tury mojej V symfonii, któ­
rej prawykonanie zapowie­
dziane jest na tegorocznej
„Warszawskiej Jesieni”. Wy­
konawcą będzie orkiestra
Filharmonii Śląskiej pod dy­
rekcją Wojciecha Michniews­
kiego.

ZOFIA BYSTRZYCKA: —

W „Czytelniku” ukazało się

trzecie wydanie powieści
„Kontuzja”, wznowienie „Gry
bez- asów” zapowiada PIW.

Pracuję nad przeznaczoną
dla tego ostatniego wydaw­
nictwa rcspółczesną powieś­
cią społeczno-psychologiczną
zatytułowaną „Pełnia półist-
nienia”. Wspólnie z Janu­
szem Przymanowskim ukoń­
czyłam przeznaczone dla

warszawskiego teatru Buffo
widowisko pt. „Trzy pokusy
na dwoje". Pisuję też dla

„Szpilek” felietony opatrzo­
ne wspólnym nagłówkiem
„Malowanym okiem".

Około tysiąc dzieci z dzielnicy Csepcl w Budapeszcie korzysta z kolonii ..dziennych — odpo­
wiednika naszego „lata w mieście”. Oprócz zabaw na świeżym powietrzu prowadzone są zajęcia
licznych kółek zainteresowań. Na zdjęciu: nauka tkactwa. fot. CAF — MTI

•Czyżby Juwenalia przeniesione
w teren? W zabudowę letnisko­
wych domków? Na leśną pola­
nę? Kolorowe stroje dziewczyn,
wymyślne odzienia chłopców —

w dali ognisko, rożen z baranem,
zbite z desek podium do tańca.
Wesoło, żywiołowo, pstrokato...

Rano Jaworze pustoszało. W
ośrodku zostawali-, dyżurujący.
Pozostali — w autobus, i w dro­
gę. Do Dębicy, do „Stomilu”.
Tam, o 8.15, zakładali białe kitlę.
Pierwsi pacjenci poddawali się
badaniom.

Tak było codziennie. Studenci
krakowskiej AM stacjonowali w

ośrodku Zakładów Opon Samo­
chodowych, ale cały czas mieli
na uwadze słowa rektora Aka­
demii TADEUSZA POPIELI:
„Nie przyjechaliście tutaj na

wczasy, tylko do pracy. Byli z

nas zadowoleni w Tarnobrzegu,
Mielcu, Stalowej Woli, Barano­
wie, Oświęcimiu, Grzybowie —

i tu musicie pokazać, ie stać
was na wywiązanie się z podję­
tych, zadań. Pracę na rzecz prze­
mysłu Akademia uznała za je­
dną z podstawowych strych fun­
kcji. Od 10. lat ją kontynuuje­
my...”

W Jaworzu było ich niewielu.
Trzydziestu pięciu studentów i
dziesięciu opiekunów nauko­
wych. I skupiali się głównie na

takich tematach jak choroby u-

kładu krążenia, choroby prze­
wodu pokarmowego, choroby
wynikające z sytuacji streso­
wych, a także i te. powodowane
działaniem na ludzki organizm
środków chemicznych. Co to zna­
czy? Pobierali krew do rozma­
itych analiz, mierzyli ciśnienie,
wykonywali EKG i wiele, wiele
jeszcze innych baSań — nie mó­
wiąc już o ankietyzowaniu zało­
gi. A przecież dla niejednego
ze studentów było to... pierwsze
zetknięcie się ze strzykawką, z

aparatem rentgenowskim. Opie­
kunowie naukowi — wytrawni i
doświadczani lekarze byli jednak
na miejscu. A przecież studen­
tami opiekował sie i dyrektor
„Stomilu” JÓZEF STRÓŻYK. i

posłanka na Sejm PRL KAZI­
MIERA PLEZIÓWA, i profesor
JAN SZNAJD.

Z osobą tego ostatniego wią-
żą się już w AM legendy; kie­
rownik Zespołu Badań Nauko­
wych nad Ochroną Zdrowia w

Przemyśle w oczach młodzieży
zyskał sobie sympatię, miano

przyjaciela. Profesor jednak do
Jaworza „wpadał tylko" — -w dal­

szym ciągu pochłaniał go od lat
pilotowany obóz naukowy w Ba­
ranowie.

Stanice naukowo - badawcza
krakowskjej AM są i w innych
miejscowościach. Cóż, założenia

programowe Zespołu Badań Na­
ukowych nad Ochroną Zdrowia
w Przemyśle są ambitne, więc...

Nie będę tu omawiała wszys­
tkich podejmowanych tematów.

Frzypomnę tylko, że w dalszym
ciągu prowadzony jest tzw. Eks­
peryment Polski, czyli realizo­
wanie europejskiego programu
prewencji choroby wieńcowej
serca (koordynator badań: Świa­
towa Oganizacja Zdrowia WHO
— EURO 8202; w tym roku pla­
nuje się przeprowadzić badania
pogłębione oraz końcowe, obej­
mując nimi 4976 osób, m. in.
pracowników WSK Mielec, FSC
Starachowice 1 Huty Stalowa
Wola); że badaniom wpływu
czynników środowiska pracy na

występowanie przewlekłych nie­
swoistych chorób układu odde­
chowego poddanych zostanie
2.000 osób z ..Siarkopolu” i WSK
Mielec; że 600 pracowników
..Stomilu” podda się badaniom,
zwiążanym z epidemiologią
przewlekłych chorób przewodu
pokarmowego; że w wielu za­
kładach studenci podejmą pro­
blem wpływów wibracji i hałasu
na zdrowie załóg; że oceniać bę­
dą sposób wyżywienia pracow­
ników; że zajmą się częstością
występowania zaburzeń nerwi­
cowych: że...

Skąd tak szeroki zakres tema­
tyczny do opracowań nauko­
wych? Odpowiedź można zna­
leźć u prof. Sznajda: „Możli­
wość zapobiegania powstawaniu
choroby zamiast jej leczenia sta­
nowiła od dawna i stanowi ma­
rzenie najświatlejszych umysłów
lekarskich. W medycynie dnia
dzisiejszego coraz większego
znaczenia nabiera problem o-

chrony zdrowia człowieka. W

ujęciu praktycznym oznacza to

poszukiwanie źródeł choroby,
czynników sprzyjających jej po­
wstawaniu lub oddziaływują­
cych ujemnie na zdrowie czło­
wieka oraz podejmowanie wszel­
kich dostępnych kroków, zmie­
rzających do ich eliminacji".

Cóż można do tego dodać?
Chyba to, że prace badawcze
studentów to przecież w dużej
mierze działalność profilaktycz­
na.

TERESA BĘTKOWSKA

PISZĄ DO NAS
REMONT „WARSZAWIANKI"

Rozpoczął się remont „Warszawianki’'
i likwidacji uległa jedyna w Krakowie,
kuchnia dietetyczna, wydająca codziennie
kilkaset posiłków. Obecnie ludziom

_

sto­
sującym dietę, pozostaje żywienie się w

normalnych restauracjach. Niestety z wła­
snego doświadczenia wiem, jak wygląda­
ją posiłki w różnych barach, nie przyrzą­
dzane pod okiem dietetyka. Faktycznie lu­
dzie chorzy i starsi nie mają co jeść. W
dodatku „Społem” pozrywało umowy z

przedsiębiorstwami, które nie prowadzą
własnych stołówek.

Czy w dość licznych zakładach' gastro­
nomicznych Krakowa nie można wydzie­
lić lokalu, który zastąpiłby „Warszawian­
kę”? Oczekuje tego liczna rzesza dietety­
ków. JERZY WĘGRZYN

Kraków

OCZEKUJĘ WYJAŚNIEŃ
W lipcu kupiłem telewizor „Jowisz". A-

parat po 11 dniach eksploatacji zepsuł się,
zgłosiłem wię? napiawę do „Unitry-Serr
wisu”, podległej WPHW Tarnów. Zgłosze­
nie prryjoto i mechanik miał się zjawić
30 lipca. Zwolniłem się z pracy i bezsku­
tecznie, aż do wieczora, oczekiwałem na

zjawienie sie montera. W międzyczasie
kilkakrotnie "telefonowałem i zapewniano
mrie, że fa.!vwiec przyjdzie. Na drugi

'

dzień wsiadłem do pociągu i pojechałem do
Tarnowa. P-ez siewa przeproszenia kazano
mi czekać ra j?aprawTę 1 sierpnia. Znćw
zwolniłem się z pracy i czekałem — zno­
wu na próżno. C czekuję za waszym po­
średnictwem na rzeczową odpowiedź

WPHW w Tarnowie e przycaymach takie­
go lekceważenia klienta. Jest to przecież'
instytucja państwowa i normalne rygory
dyscyplinarne muszą tam obowiązywać.

EDWARD SZTBYŁĄ
Dębica Robotnicza 1/40

HISTORIA REKLAMACJI

W dniu 18 lipca zwróciłem się do pracow­
nika I zmiany Działu Szybkich Napraw
„Polmozbytu” przy al. 29 Listopada, zajmu­
jącego min. wymianą opon, o zała­
twienie reklamacji wadliwej opony. Do­
wiedziałem się, że reklamacją opon zaj­
muje sie Stacja Obsługi przy alei Pokoju
81. Pojechałem tam. Kierownik I zmiany
w d .fej hali napraw popmsił o przynie­
sienie opony do jego biura i ooiecał spra
wę załatwić od ręki. Niestety po obęj
rżeniu karty gwarancyjnej stwierdzi w

reklamować mogę tylko w miejscu t.

pu opony, czyli w SO-1 przy alei » Listo­
pada. sfer.d akurat przyjechać n. Gnałem
ci<> jeszcze do kierownika dzia'"i usług
kt?ry wyposażył mnie w karteczce; adre­
sowaną do kierownika SO-1 o zaictwienie

sprawy.
Wróciłem na aleję 29 Listopada. Kie­

rownik SO-1 — adresat karteczki — pole­
cił mi zwrócić się do... SO przy alei Po­
koju 81, jako jedynej, która załatwia re­
klamacje ogumienia. Powoływał się przy
tym na pismo dyrektora „Polmozbytu” k<ó-
re reguluje. te' sprawy. Sądzę, że takie

postępowanie spowoduje, że wskaźnik re­
klamacji opon w Krakowie zbliży się ’o
zera. LESŁAW KU7.AJ

Kraków

Pianino Chopina za 100 marek
zachodnioniemieckich?

9 Urząd Gminy w Ra­
bie Wyżnej zobowiązał się
ustawić do 1 lipca 1980 r.

zadaszenia na przystanku
PKS, przy szosie T-7 na

trasie Spytkowice — szko­
ła górnicza. Jest już sier­
pień, a pasażerowie nadal
czekają na spóźniające się
autobusy -pod gołym nie­
bem. 9 Nasz czytelnik, za­
mieszkały w Tarnowie, o-

trzymał przydział na 1700
kg węgla. W biurze opało­
wym w Tarnowie sprzeda­
li mu 1,5 tony, a po pozo­
stałe 2 metry kazali się
zgłosić przed zimą. Biuro
dba o klienta, zapewne
chce mieć ruch w interesie,
nie dlaczego klient musi
dwukrotnie tracić czas 3
pieniądze na transport? •

Do sklepu'w Pojawiu, pocz­
ta Zaborów, przywozi się 30
bochenków chleba i duża
grupa ludzi odchodzi od

RAPTULARZ
lady z kwitkiem. Zapotrze­
bowanie Wsi wynosi co naj­
mniej 100 bochenków. In­
terwencje sklepowej nie
skutkują. 9 We wsi Piel-
grzymowice wybudowano
piękny pawilon handlowy,
ale nie wiadomo, z jakiego
powodu zwleka się z jego
otwarciem. Jedyny istnie­
jący sklep, to istna ruina,
'9 Sklepy spożywcze GS w

Proszowicach sprzedają, a-

i.rakcyjne towary pod wa­
runkiem równoczesnego
zakupu paczki

' przetermi­
nowanego czerwonego bar­
szczu. Jedna z czytelniczek
nadesłała nam 10 paczek
tego rarytasu, który jej
wepchnięto przy okazji za­
kupu galaretki owocowej
9 Zakręt śmierci w Kry­
spinowie nadal jest zmorą
kierowców. Aż dziw bierze,
że władze komunikacyjne
nie reagują na częste tu

wypadki "drogowe. tijŚrSd"
nich śmiertelne. 9 Gawłó-
wek, koło Puszcza Nitpó-
łomickiej, nawiedziła plaga
dzików. Zwierzęta tratują
uprawy, olbrzymiego stada
nie' są w stanie odpędzić
eałonocne warty. Rolnicy
proszą nadleśnictwo o po­
móc. 9 Dach budynku ko­
lejowefjo przy ul. Wa­
wrzyńca 38 cieknie, Inter­
wencje w DOKP nie odno­
szą żadnego skutku. 9

Mieszkańcy budynków 9 i
11 przy ul. Zwierzynieckiej

. w Krakowie wołają na a-

larm. Pracownicy działają­
cego tam sklepu rybnego
wyrzucają niesprzedany
towar do pojemnika:u i
odpadki cuchną na cale b-
kolicę, Interwencje w Cen­
trali Rybnej nic nie dają,
ponieważ podobno wszyscy
kompetentni pracownicy
znajdują sję ńa urlopach.

PRAWNIK RADZI

BONN (PAP). Miłośnicy muzyki
Chopina na całym świecie i ba­
dacze jego dzieła .zostali głębo­
ko poruszeni wiadomością o od­
kryciu autentycznego instru­
mentu genialnego kompozytora,
na którym grywał on na Ma­
jorce. Pianino to jest -w posia­
daniu 33 letniego mieszkańca

Duesseldorfu, który nabył go
okazyjnie za cenę 100 marek za­
chodnioniemieckich od pewnego
handlarza starzyzną w tym mie­
ście. W starym i zrujnowanym
instrumencie nowy nabywca

> znalazł kopertę z listami przę-
I wozowymi pianina z Marsylii

do miejscowości Palma na Ma­
jorce, pochodzące z roku 1341.

Nadawcą pianina okazała się
wielka miłość Chopina i towa­
rzyszka jego ostatnich lat. pi­
sarka francuska — George Sand.
Z nią też Chopin spędzał w ro­
ku 1841 .zimę na Majorce.

Zelektryzowana odkryciem an­
gielska firma „Nbroadwood and
Sons,,, która była producentem
instrumentu zaoferowała szczę­
śliwemu nabywcy pianina w

Dusseldorfie 120 tysięcy marek
zachodnioniemieckich. Koszty re­
nowacji pianina oceniane są
przez fachowców na 12 tysięcy
marek.

JESZCZE
O NADMETRAZACH

Po wyjaśnieniach za­
mieszczonych we wtorko­
wym wydaniu „Gazety",
na temat nowych przepi­
sów o opłatach za dodat­
kowe pokoje, rozdzwoniły
się telefony. Czytelnicy nie
rozumieli dokładnie podane­
go przykładu. Postaram się

ponownie sprawę wyświetlić.
Dwoje ludzi zajmuje trzy
pokoje o powierzchni 10,12

i 16 m kw. oraz kuchnię,
łazienkę, przedpokój. Mie­
szkanie jest superkomfor-
towe, ma 62 m kw.

Od tych 62 m kw. odej­
mujemy wielkość pokoi
czyli'38 m i to daje 24 m

kw. Tyle wynosi powierz­
chnia użytkowa. Do tej po­
wierzchni dodajmy praw­
nie przysługującą tym lu­
dziom powierzchnię mie­
szkalna czyli 20 m kw (po
10 m kw. na osobę według

prawa lokalowego) — o-

trzymujemy 44 m kw. Za

tę wielkość płaci się czynsz
normalny po 3.70 zł z. m

kw. Ale pomijając zupę'nie
ten jeden najmniejszy po­
kój, naszym lokatorom po­
zostaje jeszcze 8 m naJmę-
trażu. Za te 8 m płacić bę­
dą podniesiony czynsz, ale
w takiej wysokości, jak do
1 sierpniu, czyli po 6 zł.
Natomiast za najmniejszy
dodatkowy pokój policz})
się opłatę według zmienio­
nych ostatnio przepisów
czylipo30złza1mkw.
Wyniesie to 300 zł.

Redaguje: ZBIGNIEW SATAŁA

Zakłady Azotowe w Tarnowie

wznowiły sprzedaż W PMflOW!

Zakłady Azotowe im. F. Dzierżyńskiego w Tar­

nowie, zawiadamiają, że w dniu 2 SIERPNIA br.

WZNOWIONA ZOSTAŁA SPRZEDAŻ WAPNA

POKARBIDOWEGO.

Osoby, które już dokonały zakupu mogą odbierać

wapno po uzgodnieniu terminu odbioru. Dla

odbiorców indywidualnych wapno wydawane będzie
w każdy poniedziałek, środę i piątek, a dokładna data

odbioru określona będzie na fakturze. 0 Sprzedaż
wapna odbywać się będzie w godzinach od 9 do 11.

Odbiorcy państwowi mogą odbierać wapno w każdy
wtorek i czwartek, po uzgodnieniu daty odbioru

z Działem Sprzedaży. K-5514

Sprzedaż
APARAT fotograficzny
Yaśhica Electro 35 GSN,
nowy — sprzedam. Kra­
ków^ ul. Borsucza 3 81

(Łagiewniki), godz. 16—20.
g-35438

SAMOCHÓD Ził z silni­
kiem Leylanda i ciągnik
C-355 — sprzedam. Adam
Mazur, 32-106 Pieczonogi..
koło Proszowic.

SAMOCHÓD Fiat 125 MR
— sprzedam. Dębica, ul.
Robotnicza 9. P-237

PRZYCZEPĘ samowyła­
dowczą — typ DATA —

sprzedam. Zgłoszenia: Ro­
man Długosz, Niedomice,
ul. Wyspiańskiego 1.

VOLVO \ okazyjnie sprze­
dam. Tel. 391-54, 158-57.

Lokale

GLIWICE! -Mieszkanie
komfortowe, stare budow­
nictwo, 46 m2, zamienię
na podobne w Nowym Są­
czu. Teresa Chruścicka,
Gliwice, ul. Franciszkań­
ska 241 lub oferty 32780
•..Prasa” Nówy’ Sącz, Na­
rutowicza 6.

ABSmCi SZKÓŁ POOSTAW8WYCH
KOMBINAT BUDOWNICTWA MIESZKANIOWEGO

W KRAKOWIE, os. TEATRALNE 9

ogłasza WPISY
na rok szkolny 1980/81

Zasadniczej Szkoły
Filia w

zawodach:
O TECHNOLOG
O TECHNOLOG

ARUNKI PRZYJĘCIA:
A ukończony 15 rok życia, a nie przekroczony 17
A ukończone VIII klas szkoły podstawowej
A dobry stan zdrowia.

WYMAG’ANE DOKUMENTY przy przyjęciu:
A podanie A życiorys
A świadectwo z ki. VII i VIII szkoły podstawowej
A karta informacyjna ze szkoły podstawowej

do pierwszej klasy
Budowlanej Przyzakładowej

Skale przy KBM

W
ROBÓT WYKOŃCZENIOWYCH
MONTAŻU BUDOWNICTWA.

A odpis skrócony aktu urodzenia
A świadectwo zdrowia wydane przez lekarza

szkolnego
A cztery fotografie.

Nauka, w Zasadniczej Szkole Budowlanej trwa trzy lata.
Uczniowie odbywają praktyczną naukę zawodu w zakła­
dzie pracy 3 razy w tygodniu i otrzymują wynagrodzenie
w wysokości:

A w pierwszym roku nauki - 520 złotych
A w drugim roku nauki — 1000 złotych
A w trzecim roku nauki 1.600 złotych,
W trakcie nauki uczniowie otrzymują bezpłatni7?:
ubranie robocze 0 sprzęt narzędzia pracy <>

codzienne posiłki regeneracyjne <^> oraz ubrania^

wyjściowe.
Gwarantuje się zakwaterowanie uczniów w internacie.

Podania należy składać-osobiście lub przesłać pocztą.
SZCZEGÓŁOWYCH INFORMACJI UDZIELAJĄ:

- Kombinat Budownictwa Mieszkaniowego w Krako-

wie-Nowej Hucie, osiedle Teatralne 9, Dział Kadr
i Szkolenia, pokój nr 5, telefon 436-22 wewn. 115

- oraz Filia Zasadniczej Szkoły Budowlanej w Skale,
ul. Langiewicza, telefon 24.

$
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Zespół osiedli Ruczaj — Zaborze — Skotniki

■ Nowe miasto na 80 tysięcy ludzi
■ Pierwsze bloki już w 1981 roku

TEATRY

„Acłi, ten handel”
Zadzwonił wczoraj nasz stały czytelnik p. Sikorski .z

pytaniem pod adresem handlu „Co s!ę dzieje?’’.
Pan Sikorski mieszka w dzielnicy Krowodrza i uraczył

nas kilkoma „ciekawostkami" z jej, handlowego życia.
Nasz czytelnik od dwóch już lat poszukuje... sznurówek
do popielatych butów. „Dawniej — -wspomina — to zwy­
kłą pastę do butów można było kupić w każdym kiosku.

A dziś tylko w sklepach „1001’’ drobiazgów i to też nie

za wsze”.

Kolejna innowacja w sklepach to sprzedaż przyprawy
do zup w dużych litrowych butlach, prowadzona m. in.

od dłuższego czasu w supersamie przy ul. Lawendowej.
.Sądzimy, że gospodynie naprawdę tyle przyprawy nie

potrzebują. Chyba, że mamy do czynienia z nowym „u-

sprawnieniem” — 1 butla na jeden blok, mieszkalny.
A swoja drogą dlaczego tymi butlami zastawia się

kilka półek w sklepie? Proponujemy odrobinę urozmaice­
nia... można dodać pudełka makaronu.

(D. LAN.)

♦ Obserwacje, poczynione
nocą z 5 na 8 sierpnia świad­
czą o sobiepaństwie krakow­
skich taksówkarzy, nie mó­
wiąc już o lekceważeniu pasa­
żerów. Po przyjedzie spóźnio­
nego pociągu warszawskiego
na postoju przed dworcem

ogromna kolejka. Po dłuższej
chwili pojawiła się taksówka

(nr boczny 3410). — Do Borku

Falęckiego — wykrzyknął kie­
rowca i najspokojniej zatrzy­
ma! się nie opodal postoju. —

Do Huty — raczył zapropono­
wać drugi (nr 931)... Jeśli każ­
dy z taksówkarzy będzie dyk­
tował trasę, posiedzimy ąż do
rana — skomentował z iryta­
cją ktoś z czekających. Po­
dzielamy oburzenie i czekamy
na wyciągnięcie konsekwencji.
♦ Plastykami naszpikowany
jest Kraków, ale co z tego.
Np. przy wyjściu z dworca

kolejowego znajduje się kiosk
„Warsu”... ze sprzedażą upo­
minków’ bardziej koszmar­
nych aniżeli na pierwszym
lepszypi odpuście. Rozchoro­
wać się. można, oglądając ta­
kowe dzieła! ♦ Koło stopnia
Kościuszko świeci się dzień i
noc ponad 50 bardzo silnych
lamp. Zgroza, że tak marnuje
się energię elektryczną. A mo­
że komuś przyświeca szczytna
idea „ogrzewania” naszej
aury ciepłem lamp? ♦ W blo­
ku przy ul. Powstańców 32 w

os. Prądnik Czerwony (blok
oddany do użytku ponad mie­
siąc temu) do dziś nieczynne
są zsypy na śmieci. Efekt:

przed blokiem sterta śmieci i

straszliwy smród. W innych
blokach, np. przy ul. Strzel­
ców, z domów 4-piętrowych
śmieci wynosi się do pojem­
ników. Są one wprawdzie wy­
próżniane. ale nikt ich do­
kładnie nie czyści, nie mówiąe
już o koniecznym myciu,
zwłaszcza w czasie upałów!

(gn)

Mfltfl KRONIK O'
s

• Klub MPiK (Mały Ry­
nek 4): Spotkanie z red. Igna­
cym Krasickim pt. Na roz­
drożach islamu” — 19.

0 Klub MPiK (pl. Central­
ny): Sławne zabytki starego
Krakowa. Prelekcja i przeźro­
cza mgr Aleksandrą Majew­
skiego — 18.

• KDK „rałac pod Bara­
nami” (Rynek Gł. 27): Wysta­
wa malarstwa Ireneusza
Września — (14—18).'

Komunikat MO
Komenda Dzielnicowa MO

Kraków-Podtórze prowadzi do­
chodzenie w sprawie szeregu
oszustw na szkodę mieszkańców

Krakowa dokonanych przez męż­
czyznę proponującego wykona­
nie usług flizerskich, pobierają­
cego zaliczkę od 190* do 26#<i

zł. Posługuje się on fałszywą
pieczątką e treści: „Spółdzielnia
IKługowa Zdunów' i Kaflarzy w

Krakowie, ul. Midinikt 45, tele­
fon nieczytelny, punkt nr 1, ul.

Stradcm 1.

Osoby pokrzywdzone proszone
sa o zgłaszanie się w KDMO
Kraków-Pedgórze ul. Zamoj­
skiego 22, pokój 22 w godzinach
od 8.98 do 18.39.

Wypadki
9 Ambulatorium Chirurgicz­

ne Pogotowia Ratunkowego «-

dzieliło pomocy 80 pacjentom,

g Służba Ruchu MO interwe­
niowała w 11 kolizjach. (li)

Dzielnica Podgórze będzie w

najbliższych latach największym
placem budowlanym Krakowa.
Powstanie tu potężny zespół o-

siedli mieszkaniowych, w któ­
rych zamieszka ponad 80 tysięcy
ludzi. W i etapie, planowanym
na lata 1981—1985, realizowane
będzie osiedle Ruczaj dla 13 ty­
sięcy mieszkańców. Granice jego
wyznaczą nowe arterie komuni­
kacyjne — ulice Bułgarska i

Kalwaryjska, którą w przyszło­
ści pobiegnie linia tramwajowa.
Spotykać się one będą na luku

trasy Kapelanka — Brożka, któ­
ry zamieni się w ten sposób w

zwykłe skrzyżowanie 4-ramien-
ne

W II etapie, planowanym na

lata ■1983—1987, realizowane bę­
dzie osiedle Ruczaj II. nazywa­
ne także roboczo Zaborze dla 20

tysięcy mieszkańców, a w ostat­
nich, III etapie,' największy ze­
spól osiedli — już w Skotnikach

pod Skawiną,, dla 50 tysięcy

mieszkańców. Oczywiście reali­
zacja tak ogromnego zamierze­
nia inwestycyjnego wymagać
będzie odpowiedniej koncentra­
cji sił i środków krakowskich

przedsiębiorstw budowlanych. O-
sieala powstawać będą przecież
od zera, na terenach wiejskich,
pozbawionych uzbrojenia, dróg,
mostów itp. Samo tylko osiedle

Ruczaj wymagać będzie budowy
około 8 km kanalizacji, 15 km

wodociągów, 10 km ulic, w tym
dwujezdniowej ulicy Kalwaryj-
skiej. Osiedle zaopatrywane bę­
dzie w ciepło z elektrociepłowni
w Skawinie. Długość samej tyl­
ko magistrali dużych średnic

wyniesie ponad 11 km. Do sieci
tej w przyszłości podłączone zo­
staną cale Dębniki oraz zachod­
nia część Podgórza.

Dlatego też zaangażowane bę­
dą tu wszystkie przedsiębior­
stwa, skupione w Krakowskim

Zjednoczeniu Budownictwa, w

Zjednoczeniu „Budostal”, Kom­

binaty Budownictwa Mieszka­
niowego „Zachód” oraz z Nowej
Huty, „Energopol”, „Instal” i
inne. Już dziś zresztą wiele
firm spotkać można na placu
budowy. Pierwsze bloki miesz­
kalne powinny być bowiem od­
dane do użytku w przyszłym
roku. Trwają więc już prace
przy budowie magistrali ciep­
łowniczej. kanalizacji i wodo­
ciągów. Prowadzi się wywłasz­
czenia i wyburzenia prawie 80
budynków, zamieszkałych przez
160 rodzin. W Sidzinie, przy
drodze z Krakowa do Skawiny

. powstaje estakada, którą po­
biegnie nad ziemią magistrala
ciepłownicza, rtace przebiega­
ją w trudnych warunkach hy­
drogeologicznych. Gleby bowiem

są tu nieprzepuszczalne,. a po­
ziom wód gruntowych bardzo

wysoki. Postęp robót jest jed­
nak znaczny, od niego zależy
bowiem realizacja pierwszych
bloków mieszkalnych. (Kub)

BAGATELA (Karmelicka 6): T.

Kwiatkowski; Romek i Julka (wo­
dewil) - 19.30, MUZYCZNY (Lu­
bicz 48): O. Nedbal: Polska krew
- 19.15, KRAM POD PTASZKAMI

(Sukiennice);. Piosenki w wyk
„Szmelcpaki” — 16, ESTRADA
FOLKLORU (Mały Rynek): Gra i

śpiewa „Szmelcpaka” — 17 . BAR­
BAKAN: Spektakl pt. Mury —31.

Pozostałe teatry nieczynne.

kinaJHI
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Konrada

Radio Kierowców. 11 .35 Kom. »

st. wód. 12.25 Mozaika polsk. mel,
z Krakowa. 12.45 Boln. kwadr.
13.00 Kom. energet. 13.01 Przeb. na

wakacje. 13.20 Komunikaty. 13.25

Gitarzysta J. McLaughlin. 13,40
Kącik melom. 14 .00 St. Gama. 14 20
St. Relaks, 14.25 St. Gama. 15.05

Koresp. z zagr. 15.10 St. Gama.
15 55 Człowiek 1 środowisko —

gaw. Z . Trzebiatowskiego. 16.00
Tu Jedynka. 18.20 Komunikaty.
18.25 Nie tylko dla kierowców.
20.02 Wieczór w St. Gama. 21 .05
Kron. sport, 21.15 Przeb z Inter-
studla. 22.20 Tu Radio Kierowców.
22.23 Lublin, na muz. ant. 23.00 Wie
ta Was Polska.

W upalne, sierpniowe, dni szczególne wzięcie mai:; lody. Zwłaszcza wśród najmłodszych ti-

czest hikr w wycieczek, iicznie „wiedzajacjen nasz: miasto.
Fot. W. KLAG

Krakowski Dom Kultury „Pa­
łac pod Baranami” ogłasza za­
pisy na kursy, języków obcych:
angielskiego francuskiego i nie­
mieckiego dla dorosłych oraz,

kursy języka niemieckiego dla
młodzieży od kl. V szkoły pod­
stawowej. Wymienione wyżej

Kursy
języków obcych

kursy są organizowane dla po­
czątkujących i zaawansowanych.

Szczegółowych informacji u-

dziela i zapisy przyjmuje sekre­
tariat, Rynek Gł. 27 — 11 p.
Tel.: 255-62, 213-84 od dnia 15
sierpnia br. w poniedziałki od

geaz.14do16.30iod18do19,
wtorki i czwartki od godz. 9.00
do 16.00, piątki w godz. 14—19
oraz w soboty — od godz. 14.00
do 17.30.

Trybuna czytelników
Niedawno obradowało Plenum KC PZPR na temat-zdro­

wia. Wielką troską przepojona była dyskusja na ten temat,
problematyka zdrowia stanowi jedna z najważniejszych w

polityce-państwa. Zakłada się przeżriadzeilię na cele: służby
zdrowia znacznych-nakładów inwestycyjnych, dokonywane
będą równocześnie takie zmiany organizacyjne, które po­
zwolą w maksymalny; - sposób wykorzystać istniejącą bazę
i środki. ..

Sytuacja służby zdrowia w naszym województwie miej­
skim. jest od lat trudna. Ostatnio nastąpiły pewne sympto­
my poprawy, niedługo odda się. kilka bardzo ważnych dla o-

chrony zdrowia obiektów, ale i tak sytuacja chorych — po­
mimo- posiadania-wielu znakomitych specjalistów o świato­
wej niejednokrotnie sławie, nie jest do pozazdroszczenia.
Niemal w każdym dniu czytelnicy dzwonią do nas o takich
czy innych mankamentach w lecznicach i przychodniach
lekarskich; wysuwają wiele propozycji, których realizacja
pozwoliłaby efektywniej leczyć.

Wychodzimy więc z propozycją zorganizowania rozmowy
naszych czytelników z kierownictwem krakowskiej służby
zdrowia. W najbliższy wtorek, 12 btn. od godz. 10 do 13 pod
numerem 109-65 i 275-88 w. 149 dziennikarze ..Gazety” przyj­
mować będą wszystkie uwagi, a w czwartek na konferencji
prasowej przekażemy te postulaty kierownictwu zaintereso­
wanych jednostek władz naszego miasta. Z .konferencji
zamieścimy obszerną relację. Prosimy więc o telefony, gdyż
każda uwaga może przyczynić się do usprawnienia pracy
służby zdrowia, (zs)

Po pożarze pawilonu przy rondzie Rakowickim

Przyczyny ustala specjalna komisja

W Krakowskich Spółdzielniach Mieszkaniowych

Zbył długo czeka się na zwrot

własnych pieniędzy
Są takie chwile, kiedy za­

pomina się o kłopotach. Jedną
z nich jest przydział własnego
mieszkania. Z radością oglą­
damy wówczas wszystkie ką­
ty— swoje kąty! i... planuje­
my jak je urządzić, aby było
funkcjonalna i ładne. Oczami
wyobraźni widzimy wtedy na­
sze „M” —. urza.dzone do os­
tatniego detalu.

Do tego trzeba jednak fun­
duszy. bobrze gdy mamy je
zgromadzone w PKO, ale by­
wa i tak, że nasze oszczędności
ulokowane są np. na ksia.żeczce
mieszkaniowej jako nadpłata
właśnie na własne „M”. W wie­
lu przypadkach są to zapasy go­
tówki całkiem pokaźne. Szybki
zwrot pieniędzy jest więc w

takiej sytuacji przysłowiową
potrzebą chwili. Ale okazuje się.
że nie jest to sprawa taka pros­
ta. Sta.d też mniej wytrwali
(czemu nie należy się dziwić),
którzy mają dość interwencji,
przekazują nadpłaty na uisz­
czenie czynszu. Inni starają się
nadal dochodzić swoich racji —

zazwyczaj przegrywając w ry­
walizacji z biurokratyczną
praktyką, wedle której każdy
napier musi się odleżeć.
Wprawdzie w Spółdzielni
Mieszkaniowej „Krakus” . za­
pewniono nas, że procedura
zwrotu nadwyżek załatwiana
jest w przeciągu jednego roku
i po otrzymaniu mieszkania i
likwidacji książeczki członek

SM ma prawo napisać prośbę

W lipcu br. spłonął pawilon
handlowy WSS „Społem” przy
rondzie Rakowickim. Główny
specjalista ds. technicznych
WSS „Społem” Oddziału Śród­
mieście — Zygmunt x Michn­
iewski poinformował nas, że

protokół sprawy przesłano do

Komendy Dzielnicowej Straży
Pożarnej i do Komendy
Dzielnicowej Milicji Obywa­
telskiej celenj ustalenia przy­
czyn i strat, jakie poniesiono
w związku z pożarem.

Z rozmowy, przeprowadzo­
nej z mjr. Józefem Janusieni
z Dzielnicowej Komendy Stra­
ży Pożarnej, który uczestniczył
w gaszeniu ognia, dowiedzia­
łam się, że bezpośrednią przy­
czyną wypadku było zwarcie
w instalacji elektrycznej. Pa­
wilon o drewnianej konstruk­
cji płonął jak pochodnia.
Ogień podsycały jeszcze ma­
teriały ocieplające ściany, wy­
konane ze słomianych mat.

Komenda Straży Pożarnej
zakończyła już swoje badania

przekazując sprawę w ręce
KD Milicji Obywatelskiej.

Dokładna ekspertyza opra­
cowana zostanie d.o końca, <?•
miesiąca. Jak do tej pory c-

stalono, łączna suma strat

wynikłych z pożaru wynosi
ponad 2 min. zł. Komendant
Milicji Obywatelskiej Dzielni­
cy Śródmieście mjr Zenon
Śliwa potwierdził przyczynę
wybuchu ognia. Wstępne do­
chodzenia, przesłuchania
świadków pożaru i personelu
sklepu wykazały, że suma

strat na stoisku spożywczym
waha się w granicach 600 tys.
zl, a na stoisku gospodarstwa
domowego ponad 1 min 4(10
tys. zł. Część artykułów zdo­
łano uratować. Wartość same­
go spalonego obiektu została
w czasie eksploatacji zamor­
tyzowana i straty ocenia się'
na około 60 tys. zł. Należy za­
znaczyć, że dochodzenie nie

wykryło żadnych nadużyć w

samej placówce handlowej.
Ostatecznie szczegółami poża­
ru przy rondzie Rakowickim
zajął się Wydział Kryminali­
styki KD MO Śródmieście.

(M.L.)

KIJÓW (Krasińskiego 34): Obcy
— 3 Pasażer „Nostromo” (ang. 15

lat) łłł/ooo® — 15.45, Hair (USA,
15 lat) — 18, 20.15. KULTURA

(Rynek Gl. 27): Czarny korsarz

(wł. 15 lat) ł/000 — 3, 10, 12, 14, 16,
18, 20. MASKOTKA (Dzierżyńskie­
go 55): Na tropie vi'.by’ego (USA
18 lat) »»/«» — 15.30, 17.30, 19.30
MŁODA GWARDIA (Lubicz 15):
King Kong (USA, 12 lat) */«»» -

10. 13.30, 15, 17.30 . 20 MIKRO

(Dzierżyńskiego 5); Rój (USA 12

lat) •/»» — 15.45, 18, 20.15, PASAŻ
BIELAKA: Przygody Bolka i Lol­
ka — 10, 11, Zasady domina (USA
15 lat) ***/«=<> — 12, 14, 20. Dzię­
ki Bogu już piątek (USA 15 lat)

♦#/oooc 16, 18 SFINKS (OS.
Górali): Lot nad kukułczym
gniazdem (USA 18 lat) ***/

ooo»
_ 16, 19. ŚWIT DUŻA SALA

(os. Teatralne): Obcy — 8 Pasażer

„Nostromo” (ang. 15 lat) ***/<>=“
— 15.45, 18, 20.15, ŚWIT MAŁA

SALA: Powrót człovńeka zwane­
go Koniem (USA. 15 lat) ♦»/«» —

14.30, 17. 19.30. ŚWIATOWID DU­
ŻA SALA (os. Na Skarpie 7): U-
cieczka na Atenę (ang. 15 lat)

_ 15,45, 18, 20.15, ŚWIATO­
WID MAŁA SALA: Dziewczyna
do dziecka (wł. 13 lat) ♦**/«» —

15, 17.15, 19.30, UCIECHA (Boh.
Stalingradu): Pierwsza miłość

(wł. -fr. 18 lat) *♦/<» — 18, 20.15,
Dziedzictwo (ang. 18 lat) »/«» —

10, 12.15, 15,45. UGOREK (OS. Ugo-
rek): Cafe pod Minogą (poi. b .o .)
*/»o e- 15, J.abberwocky (ang. 15

lat), **/« — 17, 19, WANDA (Wa­
ryńskiego 5): Chiński syndrom
(USA 15 lat) — '15.30 . 18.

20.30, WARSZAWA (Stradom 15):
Rewolwer (wł, 16 lat) — 15.45, 13,
20, WOLNOŚĆ (18 Stycznia 1):
Wierna żona (fr. 13 lat) »»/w —

10, 12.15, Ucieczka na Atenę (ang.
15 lat) «/«• — 15.30, 18 , 20.15.
WRZOS (Zamoyskiego 50): . Król

Cyganów (USA, 18 lat) *»/’” —

15.45, 18. 20.15. ZWIĄZKOWIEC
(Grzegórzecka 71): Gwiezdne woj­
ny (USA, 12 lat) — 16,
la, 20.15.

DOBCZYCE — Raba: Melodie

białych nocy (radź. 12 lat) */M.
KRZESZOWICE — Nowości:

Przygody Calineczki (jap, b.o .),
Idź do mamy, tata pracuje (fr. 18

lat) »»/»•, MYŚLENICE — Wisła:
Ale kino (USA 15 lat) *♦/«, SKA­
WINA — Hutnik: Obca (radź. 15

lit) *»/«, WIELICZKA — Górnik:

Mrożony pepermint (hiszp. 18 lat)
*itc*yooa

Pozostałe kina nieczynne.

(Floriańska 34): „Rysunek olim­
pijski” Józefa Lucjana Ząbkow-
skiego (10—18). GALERIA „PRYZ­
MAT” (Łobzowska 3): (10—18). GA­
LERIA SZTUKI WSPÓŁCZESNEJ
(Stolarska 8-10): Wystawa prac
Marzeny 1 Jacka Kawalerowiczów

(11—18). PAŁAC POD BARA­
NAMI (Rynek Główny 27):
Wystawa fotograficzna „O-
calić — to nasz obowiązek”
(14—20). KLUB MPIK (Mały Ry­
nek 4): CZYTELNIA: (10-21).
GALERIA: (11—19). KLUB MPiK

(pl. Centralny). CZYTELNIA (10
—20), GALERIA: Wystaiya ma­
larstwa Tadeusza Iskierki

„Pejzaż bułgarski” — akware­
le (”10—20), DWOREK JANA MA­
TEJKI w Krzesławicach (Krucz­
kowskiego '15): (9—14 .30, wst. wol.).
DOM POLONII (Rynek Gł: 14):
Grafika i rysunek Zygmunta Gro-

cholskiego-Zygro z Argentyny
(10—14).

MYŚLENICE — MIEJSKIE SA­
LE WYSTAWOWE (3 Maja): (9—
14). MUZEUM REGIONALNE

(Sobieskiego 3); (10—15). MDK

(Reja 5): Wystawa malarstwa

Kingi Waluszewsklej (8—15).

SZPITALE XX
DYZURNEV

WYSTAWY '

CHIRURGICZNY, CHIRURGII

DZIEC., LARYNGOLOGICZNY,
UROLOGICZNY, OKULISTYCZ­
NY: N. Huta, os.. Na Skarpie 65.

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO­
WIA: tel. 205-11 (czynny całą do­
bę).

DYŻURNE PORADNIE MIĘDZY-
REJONOWE: internistyczna, pe­
diatryczna, stomatologiczna, gabi­
net zabiegowy (18—21), zgłoszenia
wizyt domowych (18—20), porady
stomatologiczne w przypadkach
nagłych — Pogotowie Ratunko­
we. ul. Łazarza (20—7).

Dla ŚRÓDMIEŚCIA (al. Pokoju
4) — tel. 181-80, 133-96.

NOWEJ HUTY (os. Jagiellońskie
bl. 1) — tel. 856-26.

KROWODRZY (Galla 24) — tel.
721-35.

PODGÓRZA (gen. Kutrzeby"4) —

tel. 618-55, 650-29.

MYŚLENIC (Szpitalna Ż) —

PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­
NA I REJONOWA.

PROSZOWIC (1 Maja 3) —

PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­
NA I REJONOWA.

Wszystkie placówki udzielają
porad ambulatoryjnych oraz

przyjmują Wizyty domowa w za­
kresie ogólnym, pediatrycznym,
stomatologicznym 1 zabiegowym
(inne oddziały szpitali wg rejoni­
zacji).

PROGRAM II

na fali 219 m, etyli 1368 K.HJ

orat na UKF 67.67 MHi

DZIENNIKI: 4.30, 5.30, 6.38,

7.30, 8.30, 11.30, 13.30, 21.30,

23.30.

4.35 Poradnik dom, 5.<W Muzycz­
ne dzień dobry z Łodzi. 5.30 Kom,
dla górników. 5.36 Obserw. 1 pro-
poz. 5 .46 Muz. wycln. 6.00 Instrum.

przeboje film. 6.10 Kalend. Radio­
wy. 6.15 Mel. przyjaciół — Buda­
peszt. 6 .35 Glmn 6.45 Mistrz, mi-
niat. instrum. 7.1S Muz. rozr. 7 .35

Konc, poranny. 8.35 Dialogi i zbliż.
9.30 Probl. kult. fiz. 9 .40 Tu Radio
Moskwa. 10.00 Z teatr, afisza. 10.15
Wiersze K, Radowskiej. 10.40 Nia
ma margin. 11.00 Wakacje melom.
11.35 Radiowa Poradnia Rodź.
11.40 Muz. spod strzechy. 11.55
Kom. o st. wód/ 12.05 Od minia t,
do uwert. 12.25 Wakacje melom.
13.00 Ludzie ze spoi. mand. 13.10

Fragm. opery G. Rossiniego „Tan-
kred”. 13.30 Kom. dla górników,
13.36 Ze wsi 1 o wsi 13.51 Śpiewa­

ją Wrocł. Skowronki Radiowe.
14.10 O zdrowiu dla zdrowia. 14 .25
Muz. F. Schuberta. 13.20 Radiofe-
rie. 16 10 Muz. Polska XX w. 16.40
Lami, nieśmiertelny lewy’obrońca
— fragm. opow. 17.00 Impresje
jazz. 17 .20 O sztuce przekładu mó­
wi Ewa Fiszer. 17.40 Uśmiechać się
do życia — rep. 18.00 Muz. w salo­
nach królewskich Francji, 18.25
Pleb. St. Gama. 18.30 Echa dnia.
18.40 Siadem lnwestow. mld. 19.00

Laureaci Konk. Im, H. Wieniaw­
skiego. 19.40 Dźwięk. Plakat Reki.
19.55 Katalog .wydawn, 20.00 Śt.
Relaks, 20.20 Musica polonica no-

va. 21 .00 A. Berg: „Suita lirycz­
na”. 21.30 Inf. Sport. 21.40 J. S:
Bach — IV Suita Ork. D-dur
BWY1069 . 22.00 Fromenada —

przegl. wyd. kult, za granica.
22.39 Wiersze St. Mallarmego, 22.40
Notatn. ze współczesności Z. Ku­
cówny. 23.10 Ang. pieśni lud. śpie­
wa D. Consort. 23.35 Co słychać w

świecie. 23.40 Jazz na dobranoc.

o szybki zwrot nadwyżki, ale’...
I tu dochodzimy do sedna
sprawy. Ostateczna decyzja
należy do działu technicznego
SM, a na nią czeka się bardzo
długo, bywa, że dwa i trzy
lata!

W Krakowskiej Spółdzielni
Mieszkaniowej udało się nam

dowiedzieć jak przebiega ope­
racja zwracania pieniędzy.
Spółdzielnia ustala wykazy
nadpłat i ocenia koszt miesz­
kania. To trwa... Następnie lis-,
ty przekazywane śą do PKO.
A tu, nie wiedzieć dlaczego,
zwrot nadpłaty załatwia, oso­
biście członek SM. Trwa to

dwa, trzy miesiące. A potem
jeszcze rok lub dwa lata ciąg­
nie się cąła sprawa... Prościej
jest jeżeli otrzymał on pożycz­
kę na mieszkanie ze swojego
zakładu pracy. Nadwyżka kie­
rowana jest wtedy bezpośred­
nio do zakładu i on wówczas
decyduje co z nią zrobić.

Podobny tryb postępowania
obowiązuje w innych spółdziel­
niach (m. in. ,,"Wspólnota”.
„T. Kościuszki” i „Piast”

Nie wierzymy, że sprawy nie
da się załatwiać inaczej, że nie
można skrócić czasu oczekiwa­
nia na zwrot ■— było nie by­
ło* — własnych pieniędzy. A
może warto by zastanowić się.
czy przypadkiem z organizacja
pracy w krakowskich SM jest
coś nie. tak? Nie clicęmy bo­
wiem posądzać ich pracowni­
ków ć zwykłe lenislwiń (goj

Remont bez końca
Kiedy 8 lat temu uczniów najwyższych klas szkoły pod­

stawowej w Śledziejowicach przeniesiono do .wielickiej
Szkoły nr 1. rodzicom jako powód podano konieczność re­
montu kapitalnego budynku. Z chwilą powstania zbiorczych
szkół do Wieliczki przenoszono kolejne klasy, tac
że na miejscu uczą się jedynie maluchy z I i II oraz dzieci
z ogniska. Wszystko to miało usprawnić i przyspieszyć prze­
prowadzenie prac remontowych do których zabrano się z

impetem w 1976 roku!

Niestety, zapału starczyło nie na długo. Brak wykonaw­
ców, limity przerobów; trudności materiałowe komplikowały
i opóźniały finalizowanie przedsięwzięcia. Na budowie pra­
cowano zrywami: pojawiali się robotnicy, a potem nastę­
powały długie miesiące przestojów.

Tak na przykład było z wymiana pieców na instalacje
centralnego ogrzewania. Rozebrano stare piece, założono c o.

i potem to ostatnie dwukrotnie przerabiano. Za każdym ra­
zem robiła to inna firma, ktoś z Wydziału Oświaty podpi­
sywał wykonanie robót, wykopawcy brali pieniądze, a in­
stalacja do dziś nie najlepiej funkcjonuję.

Przez 6 lat ciągnącego się remontu przebudowano wnę­
trza szkoły, przystosowując parter do potrzeb przedszkola,
założono sanitariaty, wodociąg, wymieniono stolarkę.

Ubiegłej jesieni mieszkańcy Sledziejowic odetchnęli: na

budowie pojawiła się brygada tynkarzy. Zakładali elewa­
cję. Liczono że koniec feralnego remontu tuż, tuż, ale...

Tynkarze przyszli na krótko: wytyńkowali jedną ścianę,
kawałek drugiej i... zniknęli z budowy. Do dziś nie pojawi,
się ponownie. Zainstalowane przed rokiem rusztowania sto­
ją nadal.

Za dw’a tygodnie rozpocznie się kolejny yok szkolny. Ro­
dzice uczących się w tej szkole dzieci znów będą drżeć każ­
dego dnia, by ich pociechom coś tam nie spadło na głowę,
kierowniczka placówki nie może doprosić się. u swoich
władz przyspieszenia zakończenia robót.

Przedstawiona’ sytuacja źle śyJ-iadczy o gospodarności i

operatywności gminnych władz Wieliczki i tamtejszego Wy­
działu Oświaty. ,Czyżby czekano z zakończeniem remontu
na jubileusz dziesięciolecia jego rozpoczęcia'.''

MAKłAN PAJMAK

WAWEL — KOMNATY KRÓ­
LEWSKIE (10—15), SKARBIEC
KORONNY i ZBROJOWNIA

(nieez.) Wystawa — Wawel zagi­
niony .(10—15.30). GROBY KRÓ­
LEWSKIE 1 DZWON ZYGMUNTA

(9—15.30). WIEŻA RATUSZOWA

(9—15), MUZEUM NARODOWE
SUKIENNICE — Wystawa „Hen­
ryk Siemiradzki, jakiego nie

znamy” (12—18). DOM JANA
MATEJKI (Floriańska 41): Wysta­
wa: Twmrczość Jana Matejki
sprzed siu lat (1380 r.) (10-16).
KAMIENICA SZOŁAYSKICH (pl.
Szczepański 9); Galeria polskiej
sztuki do 1794 roku (10—16). N.

GMACH (al. 3 Maja 1): Wystawa:
Marian Kratochwil — mai., rys.,
collage (10—16). ZBIORY CZAR­
TORYSKICH (Pijarska 3): Wysta­
wa arcydzieł zb. Czartoryskich
(12—18, v’St. wol,), MUZEUM ET­
NOGRAFICZNE (pl. Wolnlca 1):
Wystawa „Polska kultura ludo­
wa” i „Biżuteria ludow'a Środ­
kowego Wschodu” (10—15). MU­
ZEUM HISTORYCZNE (Jana 12):
Wystawa — „Militaria — zega-
r„"» (9—15). FRANCISZKAŃSKA 4

Wystawa „Kraków w latach 1794
—1914” (10—17). GALERIA TEA­
TRALNA (niecz.). ODDZIAŁ
TEATRALNY (Szpitalna 21):
(niecz.). KRZYSZTOFORY (Ry­
nek Gł. 33): Wystawa — Z dzie­
jów 1 kultury Krakowa (10—14).
MUZEUM ARCHEOLOGICZNE

(Poselska 8) (14—18, wst. wol.)).
MUZEUM LENINA (Topolowa 9):
Wyst. — Lenin w Polsce oraz wy­
stawa czasowa z Moskwy pt Le­
nin. a współczesność (9—16, wst.

wol.) . Przegląd film, dokumen­
talnych prod. polsko-radz. (godz.
do uzgodnienia z dyrekcją Mu­
zeum). DOM -LENINA (Kr. . Jad­
wigi 41): Wystawa stała „Lenin w

Polsce” (niecz.) . MUZ. MŁODEJ
POLSKI ..RYDLOWKA” (Tetma­
jera 28): Folklor wsi podkrakow­
skiej (niecz.) . MUZEUM W PIES­
KOWEJ SKALE (Ojców), (10—16),
MUZEUM PRZYRODNICZE (Sław­
kowska 17)- Wystawa: Współczes­
na fauna Polski (10—13, wst. wol.).
MUZEUM LOTNICTWA I A-
STROŃAUTYK1 (al Planu 6-

letniego 17): (10—14), MU­
ZEUM ŻUP KRAKOWSKICH
W Wieliczce (9—19). KOPAL­
NIA SOLI (7-12, 14—19) GA­

LERIA KTF '

(Boh. Stalingradu
13): Wystawa „Venus 80” cz. 1

(9—21). PAWILON WYSTAWO­
WY BWA (pl. Szczepański Sa).
8 Międzynarodowe Biennale Gra­
fiki (11—18). GALERIA (Kanoni­
cza 8) Wystawa ..Idee Teatru
Cricot-2” (11—18). PAŁAC SZTU­
KI (pl. Szczepański 4): MBG

„Kontakt — od kontemplacji do

agitacji (11—18). SALON TPSP

(Nowa Huta, al. Róż 3): Wysta­
wa malarstwa Artura Rutkow­
skiego (111-17). GALERIA DESA

(Jana 3): (11 19). GALERIA ZPAF

(Anny 3): Wystawa fotografii prac
członków Okręgu Krakowskiego
ZPAF (10—18). GALERIA ZRAP

POGOTOWIE ♦

Łazarza 14, wypadki tel. S9, za­
chorowania 1 przewozy — 233-33,
Informacja — 205-11. Centrala abo­
nencka — 236—00, Rynek Podgór­
ski 2, 625-50, Lotnisko — Balice

190-29, Nowa Huta 422-22, 417-70.
Krzeszowice 99, 286-20, Sieclecho-
wice (tel. Iwanowice 60), Jerzma­
nowice 43. Proszowice 9, Myśleni­
ce 999, Skawina 9, Wieliczka 8,
233-54, Niepołomice 196.

APTEKI 9 $

PUNKT INFORMACJI APTECZ­
NEJ 107-65 (czynny 8—15).

Rynek Gł. 42, Kazimierza Wiel­
kiego 117, Pstrowskiego S4, Długa
88, Waryńskiego 24, Rynek Pod­
górski 9, Nowa Huta — Centrum

A, bl 3 (tlen). Centrum C, bl. 6 .

MYŚLENICE (Rynek 10).
SKAWINA (Słowackiego 8).
WIELICZKA (Boh. Warszawy 12).
PROSZOWICE (1 Maja 51).

PROGRAM HI

UKF 66,89 MHz

5.M Między snem a dniem. 6 .15
Stan pog. i wiad. 6 .30 . T.30, 13.10

Polityka dla wszystkich. 7, 8,
10.30, 12, 15, 17, 19.30 Ekspresem
przez świat. 7 .50 Progr, dnia. 8 .05
Za kierownicą. 8.40 Kiermasz

płyt wytw. Opus. 9.00 Śmierć po
irlandzku — 27 ode. (powt.) . 9 .10
Mała poranna muz. 9.43 Dysko­
teka pod gruszą. 11.00 J. Putra­
ment „Rzeczywistość” — ode. 12

(powt.), 11.30 Pianistki jazz, lat
70. 12 .05 W- tonacji Trójki. 13.00
Powtórka z rozrywki. 13.50 622

upadki Bunga — 13 ode. pow.
(powt ). 14.00 W tonacji Trójki,.
15.05 Lato w Filkami.: Kilka

spojrzeń na „Cztery pory roku

Vivaldlego”. 16.00 Wakacje ze

swingiem. 16.40 Na zasłużonym
Chlebie, a życie toczy się dalej”.
— rep. 17 .05 Muz. poczta UKF;
17.40 Wszystkie drogi prow. do
Nashvilie. 18 30 Czas relaksu. 19.00

Kąty widzenia, 19.15 Jobim po
polsku. 19.35 Opera tyg.: G. Puc­
cini • Turandot (powt.). 19.39
Śmierć po .Irlandzku .

— 23 ode.
20.00 Min! mas: Gentle Giant:.
Grilian. 20.45 Jobim po portugals­
ka 21.00 Reminiscencje muz.?
Prawdziwa Eroica Beethovena,
22,00 Fakty dnia. 22 .08 Gwiazda 7
wiecz.: zesp. Roxy Musie, 22.15
Blues wczoraj 1 dziś. 22 .45 Jobim

po angielsku. 23.00 Drugie naro­
dziny wiersza. 23.05 .W tonacji
Trójki (powt.). 24 .00 Między
dniem a snem. 0.50 Wiad, 0.55
Progr. na dzień nast,

'

INNE :|
CENTRUM INFORMACJI TU­

RYSTYCZNE! WAWEL-TOURIST

(ul Pawia 8) - tel. 260-91, 204-71

(8—13).
SPÓŁDZIELCZY -PUNKT PE­

DIATRYCZNY I KARDIOLOGI­
CZNY (Reja II) — zamawianie

wizyt domowych — tel. 225-66,
295-78 (od 16 do 22.30).

TELEFON ZAUFANIA SŁUŻBY
ZDROWIA: 371-37 (16—22).

OŚRODEK INFORMACJI USŁU­
GOWEJ WUSP „GROM ADA” (Flo­
riańska 20) - tel. 271-30 . 228-90 (7-
18), Nowa Huta (os. Zgody 7) -

lei. 447-31 (8—18).
POGOTOWIE TECHNICZNE

„POLMOZBYT” (al Pokoju. 81)-
800-84 (czynny całą dobę).

FROGRAM I

na fali 1322 m

DZIENNIKI: 6.00, 7.00, 8.00,

9.00, 10.00, 12.05, 15.00, 18.00,

21.00, 22.00, 23.00, 0.01, 1.00,

2.00, 3.00, 4.00, 5.00.

5.05 Zielone Studio. 6 00 Sygnały
dnia. 9 .00 Lalo z Radiem 11.40 Tu

PROGRAM IV

UKF 68,75 MHz

DZIENNIKI: 6.40, 12.00,15.00,

16.00, 16.40, 22.55.

6.00 Rodzinna fotografia. 6.15

Naukowcy rolnikom. 6.30 Rytm
i pios. 6 .45 Co niesie dzień (KR).
7.40 Radio dedyk. 8.00 Zemsta Nie­
toperza.— Uwert. db operetki J.
Straussa (Stereo). 8 .10 Estr. przyj.
8.35 Będziesz mjał siostrzyczkę.
9.00 Wędrujemy z pios. 9.25 Utw.
kamer. L . van Beethoyena (Ste­
reo). 10.00 Lek j. ang 10.20 Bal­
lady i serenady. 11 .00 Nadzwy­
czajne spotk. z przyrodą. 11.15 O-

patów. 11.30 K. M . Weber —

sceny z „Wolnego Strzelca” (Ste­
reo). 12 .05 Aud. dla wst (KR). 12 .15
Mel. lud. (KR). 12.25 Wszystkie­
go najlepszego ludziom Do-Ko

(Kr — Stereo). 13.00 Tu St. Stereo.
14.45 Kapele czeskie. 15 05 Polów
— słuch. 16.05 Mag OIKTi 16.38

Przygotowanie do dorosłości. 16.18
Wiad znad Wisły 1 Dunajca (KR).
16.45 Kwadr, akadem. (KR). 17 .00
J. Haydn — w twórcz. kamer.

Kwart, smyczk. E-dur (KR) —

(Stereo). 17 20 Z płytoteki Z. Go-

gulsklego IKK) — (Stereo). 17 .55

Gospod rozmowy (KR). 18.14 Ra-
dio-reklama (KR). 18 24 Pog. (KR).
13.25 Odpowiedzialność i zdyscy­
plinowanie. 18.45 Miron Biało­
szewski. 19 00 Jak powstały góry.
19.15 Lek: j. ang 19.30 VI Staro­
sądecki Fest. Muz. Dawnej. Od­
tworzenie konc. zesp. Sohr.i

Aąuilani” (Stereo). 20.00 Muz. słu­
chana zza konsolety (Stereo). 22 .15

Dlaczego pogoda kaprysi? - dysk,
prow. przez K. SzyndzieloTza.
22.35 Pomnikowe legendy — Pałac
Blanka.

Za zmiany wprowadzone w o-

statniej chwili w repertuarze tra-

tróW, kin, radia I TV - Redakcja
nie blerze odpowiedzialności.

PROGRAM I

£.60 Teleferie najmłodszych
— w programie m.' in. „Woj­
na planet” — amerykański
film animowany (kol.)

15.50 Program dnia

15.55 Obiektyw
18.13 Dziennik (kel.)

, 18.30 „Wakacje w kręgu ro­
dziny” (kol.)

17.35 „Najwyższa kolej
świata” — film dokumentalny

17.50 „Patrol” — „Trud żoł­
nierskiej służby” (kol.)

18.15 Studio Telewizji Mi.

13.50 Dobransi ■
10.00 „Lekarz i radzi” (kol.)

I 19.10 „Turystyka i wypo-
l czystek” (kol.)

19.30 Dziennik (kol.)
20.10 „To ja zabiłem”. —

1 polski dramat kryminalny reż.

PKOGRAM I
II TELEWIZJI

— Stanisław Lenartowicz

(kol.)
21.40 Pegaz (kol.)
22.30 Dziennik (kel.)
22.45 „Forum koresponden­

tów” (kol.)

PROGRAM If

Dwójka dla drugiej zmiany
— „Premiery dnia”

I. 0.09 „Najwyższa kolej
świata” — film dokumentalny

10.15 Przewodnik muzyczny
10.40 „Popołudnie wiedzy i

fantazji”
II. 40 Dziennik (kol.)
15.25 Program dnia
13.30 .Język .rosyjski — kurs

podstawowy, lekcja 13 (kol.)

17.00 „Popołudnie wiedzy i

fantazji” (kol.)
19.10 Program lokalny
19.30 Dziennik (kol.)

20.10 Język rosyjski lekcja
14 i 15 (kol.)

21.10 24 godziny (kol.)
21.20 „Antykwariat” — „Z

wrocławskich oficyn”
21.50 ,jKine Oko” — kalej­

doskop filmowy (kol.)
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